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Na usługach rządu Sowjetów.

Nieprawdziwe pogłoski o zmianach w poliefi Iwo w 
sklej. - Sirzałjj ucznia do swego kolegi.

M w x  t » e n y  n n b ; n e t .
Berlin, 16 styuuua (Pat.), biuro W ol­

to donosi. że dzisinj wieczorem kanclerz 
M acx zawiadomił prezydenta Hindenhnr- 
«H, żt itnw  jmuje minie w ramach przed 
wczorajsi. '! uchwały centrum podjęcia ro- 
KOn&i miedz,yfrakcyjnych celem .lsialcnin 
sytuacji parlamentarnej w kierunku utwo­
rzenia nowego rządu.

Fhwtko ą«Asraia 
P a w ® " s ® .

Paryż, 16 styczniu. Wedlu#* „Echo de 
•'Pairm'1. wojskowa korni.-.ja. imedzysojusz. - 
nit~a w Wersalu odrzuci jutro propozycje 
generała Pawelsa, nic wysuwając 'żadnych 
koutrpropozyeyj.

Przedstawienie nowych projektów hfS 
tkde rzeczą strony niemieckiej.

■. RfcEDSTA WICŁEI.E SŁOWABNjW  
'  WESZIff Dli RZĄDU (JZKSK 'KLu .

Praga, Ki stye7.ii'a . (Pat.) „Czoskie 
Biuro Prasowe” . Po długotrwałych roko- 
waniach, kluby parlamentarni słowackie­

go stronnictwa Iulowego znudziły sic w lać 
ud ■dal w rządzie i przedstawiły -ez. Masa 
rykowi kandydatów’ na stanowiska mmi - 
stóp w Lygjeuy i unifikacji. Prezydent 
Massaryk zamianował zgodnie z tem przed 
łożeniem deputiwaimgo dra Gazika m in i­
strem unifikacji, a deputowanego ura Tise 
ministrem nygjeny, zwalniając jcanoe^e 
śnie dotychczas piastujących te tek5 mini­
strów.

Cała prasa stwierdza, że wejście przody 
stawicie! i słowackich do l-ządu wzmocni 
a ie tylko liczebnie leez i moralnie w ięk­
szość mieszczańską, składającą sio teraz z 
przedstawicieli wsaestku :h trzech iiaiotlo- 
wości, zamieszkałych w Czech os I owacji. — 
Fakt teu świadczy o sile przyciągającej. 
jaką posiada idea państwowość^, zaprze­
czając zarazem twierdzeniom ;iakobv na­
ród słowacki miał być niezadowolony ze 
swego połączenia z Czechami. Poza komu 
nistarni i socjai. - dera., znaczna większość 
ludności słowackiej znajduje sic po stronie, 
feądaj 1

Dążność wy/.wolenia się Chin z pod supremami Angł i przybicia coraz w! - 
ksze rozmiary, Ruth w y Z A C  eńczy, obtenie bardzo silny, opiera se na wojskach 
ka ..kinowych. Ai.gija musału niedawno wy co ać swoje wojsk., z HUnkau i oddać 
angielską dz:elnicę w Hansau kantonowym wojskom ciiiń kun, W  Hanka i cdb ło 
s.'ę olbrzymie zgromadzenie c łopów, robotników^ studen ów, które wystąpło 
przeciw generartmu konsolowi angielskiemu 7. bardzo os lenru żądaniami. Obecnie 
kantony chirslde domagają się od Anglików o dania wys >y i portu Hony Kong. 
Ryci.a nas a p zedstawia żywą ' komunikacją o rętową na rzece Yang.se keto 
Hankau.

ku

SPIS LUDNOŚCI N A  U K R A IN IE  
S0WJE()KB5J 

Moskwa, 16 stycznia. (4.W.) W  yyni- 
przoprowadzonego ostatnio snish ludno­

ści nu te remie ukraińskim okaairh* sic, ż«

mieszka tam 19 i  pól procent ludności nie 
ukraińskiej. Najliczniejszą jest. mniejszość 
'osyjska. dalej idzie żydowski i itolska, na-* 

stepnłc grecka, częsta, on niańską vr rp,. 
imińsku.
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Itocarno «t Fra.is|i i w h te t
Taktyka niemiecka, — Za  jaką cenę ? — Prob*em 

Locarna. — Konflikt Poincare- Br and.
Trzeba przyznać, fce Niemcy nabrały 

od Loearna szalomego tupetu i sadziły, ż<: 
po przyjęciu ich do Ligi Narodów wszelkie 
ograniczenia Traktatu Wersalskiego, po­
wzięte w oorouie pokoju, fcętte zniesione, 
Nkmey uędą sic mpgły zbroić dowoli i o- 
kuftacja Na dren .ii będzie zniesiona, słowem 
nastanie

stan taki. jaki był przed wojna 
i idea rewanżu da. się rychło zrealizować. 
Propaganda niemiecka, pracuje, z najbar­
dziej wytężona siła. żeby przekonać’": świat 
o peirzibn. tych właśnie lóm ow, jako ko­
niecznych w aj-ulików pokoju, gdy przecie 
wiadomo, że to są wszystko warunki nowej 
wojny, jak o tern świadczą 

płiszcze dział K . ólewiecKi. h i L.ten- 
żywna fabrykacja nc.jróż«orodj.iej-

szych środków wojennych,
:irzv teni bardzo niebezpiecznych, jak nowe 
iyP3 gazów trują cytli.

Szczęściom w nieszczęściu jest, źe i o - 
pinji francuska nareszcie trochę otrzeźwia 
ła. Trudno się dziwić Francuzom. iTstabiu- 
zowali. sobie wreszcie franka, a choć k.ęska 
bezrobocia zaczyna im zazacric grtzźnie, 
jednak Francuzi uwierzyli bziandowl, u- 
wierzyli, żo może jednak jakoś nie z tym, 
Niemcami da.. Pewnie, żfe sie da, ale za ja­
ka ceno 1

O te ceno, o rychłe zniesienie okupacji 
Nadrenii,

o terminowe zniesienie Komisj nriędzyso-

| juszniczej rozbrojeniowej właśnie chodzi. 
Przeciw polityce Jłrianda zerwała sńjTeż 
istna burze.

Podobnie, .,ak u nas, tak i we Francji
problem Lccarna stał sie poniekąd 

- aktualnym.
Briand zapowiedział, że chce dyskusji 

na fcmtft jłolityki Loearna. (Cala debata 
w naszej Kom isji sejmówej była właściwie 
też na tema Loeainał). Temu żadama po 
przez wywody przeciwstawił się stanowczo 
Poincare zaznaczając, że taka dyskusja jest 
obecnie der skazani, że jest za zgoda z 
Niemcami, ab przeciw usunięciu okupacji 
Nadrenii. ...

To dopiero poruszyłc opinie francuska 
kióra me „lozunnaia należycie doniosłości 
zniesienia Komisji kontrolującej. W  wypad­
ku Briand - Poincare nie chodzi bynai - 
mniej o konflikt osobisty, ale o starcie się 
dwoełi poglądów na świat,, siacie że 

nad przepaścią, grozy wojennej, 
w jaką powoh chcą pod płaszczykiem p&- 
eyfisty eznyeh haseł wciągnąć Europę Nicm 
cy i locarniśei wszystkich narodów.

Jak aotad, sprawa, miała, pozory walki 
taktycznej : t. zn. chodzuo o to, czy zacząć 
dyskusję na temat polityk, zagranicznej, 
czy też ją odłożyć, jak ehce Poincare. Nnhi- 
ralnem, że 

wynik niedzielnych wyborów miał tts 
znaczenie decydujące.

Nacjonaliści francuscy wyzyskują pt, 
Utyki; „Thoiry“  przeciw 13 andowi i snwv 
tiiłizowali (zwłaszcza w „Echo de Pa ris ") 
/naitomieie minję francuską Decydując*; 
chwile, jakie przeżyła Francja wskutek wy 
borów do senatu znają się świadczyć, że 
kierunek Bnanoa .isiagnąl gńre, ab t*y 
zwycięży w opinj1 francuskiej w ogółe. to 
jest jeszcze wątpliwe.

Czujność op tijj francuskiej wobec ry­
zykownej polityki Brianda zestal* w zm o­
żona, a to ni«' jest bez znaczenia także i dla 
nas —

X X I. «
(T r iZ E N  M ARINO.

Powyższe dwa wyrazy znaczą dosłow­
nie —.. robienie obywateli. Y  to chce pozna 
źródła siły gospodarczej i dobrobytu Aiufe-. 

' ryki, ten musi zająć się bliżej tym gdzic- 
1 indziej mało znanym i jeszcze mniaj rozwi- 
[ uięt.ym przemysłem — wyrabiania obywa­
teli Tu bowiem leży korzeń powodzenia i 

! rozkwitu Stanów’ Zjednoczonych.
W yiior obywateli ,i&St procedurą bardzo 

złożoną i kosztowną, iłejsestniezy w niej > 
największą usihiością i ofiarnością żarów 
110 centralny rząd Unji Stanów jak wszyst 
kie Siany jwszezególne, jak wreszcie eale 
społeczeństwo i każdy niemal z osobna. W f 
robienie obywatela tj. wychowanie go do 
życia prak+yezimg-o i uczciwego, zaprawie 
nie do produitcyjnej nracy, nauczenie ci:ioty 
oszczędzania, WźojKiipnie pewnymi ogólny­
mi i dla wszystkich obowCzującymi poję 
eiami i poglądami stanowi główne zadanie 
zarówno szkoły wszystkich stopni nubliez

SVEN KLVESTAD.

DIAMENTY 
RÓŻY MONTANA

P o w i e ś  ć.

Przełożył Adam Stodor.

(C iąg dalszy.)

Był to stary patrycjuszowski dom, kupio­
ny w czasie beznadziejnych bankructwem 
miesięcy, a następnie przebudowany i na no­
wo urządzony. A wówczas wszystko jak naj­
szybciej musiało być gotowe. Spadio to na 
prastary budynek jak gwałtowna burza, co 

E W v i ni ożywczym wiewiein przyniosła skądś 
werandy, skrzydła boczne, ozdoby, mieszka-! 
nia dla służby, garaże itd., i wszystko to do 
dawnych murów przyczepiła. Dom wyglądał 
skutkiem tego jak podstarzała, czcigodna da­
ma, co wyszła na przechadzkę w czasie nie­
pogody, a burza silnie nadwyrężyła jej do­
stojny wygląd.

(idy sie przez wielki, kuty z żelaza, por­
tal przejeżdżało, — zawsze huczącym samo­
chodem, zatrzymującym się tuż przy wcho­
dowi eh drzwiach, przyczem górną częścią 
ciała przy migiem zatrzymaniu leciąio się ku 
przodowi, — wówczas odczuwało się docho­
dzący z ogrodu wspaniały zapach wapna, ga­
szonego i niegaszonego. Nie wiem, czy obec­
nie jeszcze tam murują i budują, aie w czasie 
naszego opowiadania część otoczenia była 
zawsze pokrytą gruzami, belkami i dolami, 
wypełnionymi piynnem wapnem. Zdarzało su 
czc *  o, że wjeżdżając, u okazywało się na du­

ży budynek poza parkiem i pytało się: -  
Drogi przyjacielu, czy to tutejsza szkoła lu­
dowa?, — a właściciel generalny dyrektor 
Jan Feiring, odpowiadał wyniośle: —  Nie, 
jest to nasza nowa wyścigowa stajnia, budu­
jąca się właśnie. — Albo też wskazywate się 
na pałacyk poniżej nad brzegiem rzeczka w y­
glądający na królewski letni zameczek, i py­
tało się: — Do kogo należy ta elegancka, let­
nia rezydencja? — A na to otrzymywało się 
odpowiedź; — Tak pan przypuszcza? To są 
przecie moje nowe łazienki, które są jeszcze 
w  oudowie. — A gdy wreszcie wchodziło się 
do samej wilii, właściciel wyjaśniał niejedne­
mu: — Oto mój dom. Nie jest jeszcze całko­
wicie gotów, nie jest jeszcze wykończony.

Wszystko bowiem byfo w  tym gorączko­
wym czasie w  budowie i w  przebudowie.
1 niczego nic ukończono.

W  willi by ło wiele pokoi i dobry obser­
wator mógł z pewnością zauważyć, że ów 
żyjący szeroko właściciel musiał sie nieraz tu 
czuć obcyin i nieco zdziwionym w  swnxh 
własnych pokojach Wichura czasu, w  swym 
niebywałym pospiechu, zgromadziła tu 
wszystko możliwe: nowe i dawne dzieła sztu­
ki, stare i nowe meble, srebrne powieści de- 
tektywne, antykwaryczne przedmioty i cy­
gara hayanna, — wszystko zmieszane ra­
zem.

Pan domu nie by! wprawdzie młouz.e- 
niaszkiem, ale za takiego mógł uchodzić, z po­
wodu swej zwinności i żywości temperamen­
tu. Gdy wsiadał do swego samochodu działo 
to się jednyn skokiem, w tej chwili wóz st- 
pnął i pędził z miejsca i po sekundzie widziało 
się na drodze tylko kłęby pyłu. Gdy wysiadałk 
wyskakiwał w tempie 60 kilometrowej szyb­
kości, otulał się momentalnie płaszczeni, po-: 
chwyconym w aucie i w tej samej chv iii , ,y !! 
już w wahadłowych, drzwiach, swej wjI}jT..'Za-,l

ledwie starczyło mu czasu, by rzucić okiem 
i skłonić głowę swym gościom, zanim zasiadł 
7. nimi do stołu. Gości miewał zawsze. Ludzk 
zjawiali się, pili jego whisky, jedli i odchodzili 
lub jrozostawali Dwoje z tych, którzy pozo 
stawali, były to jego obie dobre przyjaciółki, 
o których zawsze wiedział, że je zastanie 
gdy do domu powróci. Podobnie jak jego. 
dom, jego stajnia i łazienki,' obie jego przyja­
ciółki czyniły jego życie w pewnej mierze 
nieskończonem jakiemś i nicoznaczonern, Ni­
gdy nie tracił na to czasu, aby do jednej z 
nich rzeczywiście się przywiązać, albo zde­
cydować się na wybór pomiędzy niemi. Każ­
da z nich pociągata go na swój sposób. Jedna 
z nich nazywała się Róża Montana, był? to 
kobieta rosła, nieco sztucznie odmłodzona 
cieleśnie leniwa, ale o straszliwym ducho­
wym temperamencie. Leżała zawsze wygo­
dnie na swym szezlongu na zacienionej we­
randzie, dopóki sam nie podszedł do niej i /. 
nią się nie przywitał.

Przeciwieństwem rosiej, ociężałej Róży 
Montana była drobna Michalina, jasna i żwa­
wa jak letni obłoczek, zupełne tamtej przeci­
wieństwo. od  obcasów aż do swej paziów- 
skic główki była uosobieniem ciekawości i 
rozkoszy życia. W  przyjacielu swym była 
niezmiernie zakochaną. Ona to wypadła na­
przeciw niego skoro powrócił, aie on w  po­
spiechu nie podziękował jtfh  nawet jedmm 
spojrzeniem.

Początek naszych wydarzeń zaczynu! •się
v  piękną, pogodna niedzielę czerwcową. Nie 
którym przyniosły ont szczęście, innym zai. 
nnądek, zwątpienie l.ib zysk.

(C. d n.).
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m i i prywatnej jak wszelkich orgnutzacyj 
ł  inc.tytucyj wychowania pozaszkolnego. 
iWyehowanio to kfc*iU.io niezmiernie wiele. 
A le  praktyczny zmysł amerykański nie co- 
te się przed żadi vm wydatkami, ' rozumie­
jąc dobrze, że .jrikkol wiek byłyby one wiel­
kimi. zawsze się opłaca.

Stany Zjednoczone są dzisiaj nejbogai- 
>z> m krajem na święcie. Poziom dobrobytu 
hojności jest lak wysoki jak nigdzie na 
świoeie Nie znaczy lo jednak bynajmniej,* 
że nędza, opuszczenie, beznadziejność i 
wszystko, co sic z nich rodzi, są tam całko­
wicie nieznane. Przeciwnie nędzy mimo do­
statku jest wszędzie dużo. Nic brak je j więc 
także po ogromnych miastach amerykań­
skich. Państwowy u rząd zdrowia stwierdził 
niedawno, że mimo nadmiaru ż/wnośm w 
kraju każde piąte dziecko w szkołach ludo­
wych amerykańskich nic posiada noriunl- 

„nej wagi, okazuje objawy utodożywiowia.
Dzieci bezdomnych, żyjących do.1 łownie 

nft uiieaeh najulmższyeh dzielnie Nowego

IM  liii filii i!
C t  m ó w ią  k p h ln i Iw o w s

Oncgdaj donieśliśmy o sporze dwóch do­
mów rabinackich w Munkaczu i Beizie. K la­
wa rzucona pvzcz rabina SjTrc w Mimkaesu 

na rabina z bełzkiogo Hoicascha i jogi- wszyst 
kich zwolenników jest w historji żydowsKiej 

s zdarzeniem tak nadzwyczejuct.i, źo w ostat­
kiem tysiącleciu miała tylko 4 razy miejsce, 
ostatnio przen 270 Juty w sprawie głośnego 
filozofa Spinozy. Rzecz na tarnina, że klątwa 
l& wywołać musiała w sferach żydowskich 
niebywałą konsternacje. Zdaniem znanego 
ortodoksyjnego rabina Braudego — jak 
dzienniki zagraniczne donoszą — klątwa rzu­
cona przez rabina w Munkaczu jest zbrod-

m . n \o irt

„Time is rnonoy" — czas, to pieińąuzl 
Tak przynajmniej twierdza, najnowsze okól­
niki pana iaim.dra spraw’ zewnętrznych. 
Pozwolę sobie jednak zauważyć, że po wto­
czeni i to josi eon ej mniej paradoksalne. Bo 
i jakże? Jeżeii ia up„ w myśl togo twier­
dzenia, nio mam pieniędzy, „o jeszcze od 
biedy można to wytłumaczyć, bo też nigdy 
o u mam czasu;' ale jak to wytłumaczyć, że 
w "olsce mamy trzysta tysięcy bezrobot­
nych, którzj czasu maja aż nadto, a jednak 

-aic mają grosza przy duszy. Logicznie więc 
rozumując: jeżeli . „czas to pie iądz“ , po-
wiuni ludzie, mający czas, mieć także pie­
niądze. Tymczasem pokazuje się. że bohater 
niniejszego fejletouu, t>ewien motorowy 
miejskiej kolę.ji elektrycznej, jest biedny, 
jak mysz kościelna, pomimo, że dysponuje 
do woli czasem. A. przecież człowieka tego 
um-żnaby uważać za milionera, gdyby okól­
niki pana mi rastra c> czasie i o pieniądzach 
M!i;..\y praktyczne zastosowanie.

Nie dziwcie się więc, że ten to właśnie 
prosty człowiek, pełniący funkcje motoro­
wego miejskiej kotoii elektrycznej, ńapro 
y ad ził mnie na mysi że życie, tradycje, na­
łogi i przyzwyczajenia nasze sit pilniejsze, 
niż wszystkie okólniki miniśterjalue. W  
•.Polsce czas me ma nic wspóhiego z pienią 
dzetn, a pieniądz z czasom! Chyba, że za pie­
niądze siedzi sic czasem w kryminale, Jesl 
to jedyny wypadek, że pieniądz i czas są ko 
sobą w przyczynowym związku.

Byłbym nieścisły, gdybym twierdził, że 
wyłącznie ów motorowy przyczynił sic do 
'>oatauia _ wc _ mnie wiary w dewizę okólni­
ków ministerj.iinydi o czasie i pieniądzach. 
Fo  spi awiodliwośe-i muszę przyznać, że i 
“konduktor robił wszystko, co mógł, aby mi

Jorku i innych wielkich miast, naliczono 
nrzed dwoma laty aż... sześć milionów. Są 
to t. cw. „uuderpi-hTlegeds" iHidprzywiłejo- 
wanl lub ,.chaticeletss‘‘ — beznadziejni.

Ustrój kapitalistyczny, oparty na tak 
bezwzględnym indywidualizmie i egoizmie 
gospodarczym jak amerykański nie może nie 
.produkować eaiymi .misami takich „nod- 
przywiłejowacych*'* i „beznadziejnych", Któ­
rym los odmówił miejsca w zamożnych lub 
chociażby normalnie zabezpieczonych rodzi­
nach, którzy j>rzez ustrój przeznaczeń l są da 
togo, aby stanowili stałą i zawsze do dyspo­
zycji stojąca rezerwę najtańszej pracy ludz­
kiej, regulującą je i ceny i w .zwierającą ton 
.socjamy nacisk i przymus pracy i wysiłku, 
jakim ustrój kapitalistyczny zastąpi! sy­
stem osouistcj niewoli większości ludzi, na 
którym opierały się dawne iistrojo społeczne 
w okresie gospodarstwa I. z w. „naturalne­
go". tO. d. n.V

N0W7* iifa, 1670 z JniJ 18 stycznie. I4£7

ntiiioiiH iM
c y  B r a u i le  i d r. Ftreund-
nią, obrazą Bogn. Nie uie uprawniało rabi­
ni. z Muukacza rzucić klątwę na całą masę 

Żydów. Cały scła i żydowski musi wystąpie­
nie rabina z Mun kacza potępić. Zresztą zda­
niem rabina Braudego. rabin z M.uukacza nic 
musi Być ./lę; ej przy adn irych zmysłach — 
Drugi rabin Dr. Freund oświadcza, że kląt­
wa jako taka nic jest w ogóle spraną żydow­
ską. ^  starej Palestynie nie "zucano klątwy 
ntgdy i na nikogo. Nawet Epikurejczyków 
nie wyklęto. Dopiero w ciemnych czasach 
średniowiecznych poczęto i to bardzo rzadko 
środek ten zustosowywać. Takie rzeczy nale­
ży dziś jak najostrzej zwalczać.

raz rią zawsze z głowy wybić, że czas nio 
jest pieniądzem, a pieniądz nie je*t czasem. 
Jelcu sw.iją drogą i drugie swoją drogo. 
DwócI. srok za ogon łapać nie można!

V było to tak:
Spieszyłem się. [łjabeluie spieszy!eta się 

na dworzec, aby nio spóźnić ostatniego, te­
go dnia, odeuodząeego pociąg a. Bilet mia­
łem w kieszonce kamizelki; do odejścia po­
nagli całą godzinę, jazda tramwajem na 

dworzec powii.na trwać około pól godziny — 
huk 3zasn! Stanąłem więc pełen najlepszych 
myśli obok przystanku tramwajowego i 
czekałem na w ó», Brzy czy lałem sobie iu i- 
dów wszystkie afisze na sąsiednim plocie, 
w; paliłem dwa papierosy, zakupiłem w po­
bliskim sklepiku prowianty na drogę, po­
kłóciłem się z dozorcą kamienicy, który na 
umie rzucił łopi tę błotnistego śniegu, po- 
Diiłowałem ifreelotme z jakąś, do ludzi po­
dobną, ga .conką i znowu stanąłem na przy­
stanku. Obok mnii zgromadziła się duża 
kupka ludzi, również czekających na tram­
waj. Popatrzyłem na zegarek,

— Oho! Dziesięć minut czekania! J?ft 
ta.ąg wprawdzie nie za jąc, ale gotów fiolet!

Nr reszcie! Na zakręcie i, Kazał się wóz
Chwała Bogu -  jedziemy! Tramwaj zbliża
się do przystanku w tempio kouduklu po­
grzebowego. lub rozstrzygnięci;, kim Iran u 
dramatycznego miasta Lwowa. Z sąsiednich 
ilic i uliczek zbiegają się ludzie, Caiy 

tłum. Wsaakuję na tjdfią piet formę i patizę 
a dumą ha rycerskość lwowskich partów. 
Naturalnie, że są i chamy, ale ci jeżdżą 
przeważnie autami.

— Niechże pan radca stófM!
—■ O nie, dobrodziejaszku, pan pierwszy! 

,'dai'osć nie radość, alo kto pierwszy przygo­
dzie do młyna, ten mtole.

— Ależ panie radco, drobaos.ks.! Niech' 
żc się pan radca nic spiera!

— Nigdy w życiu' Kto pierwszy przyję­
li zic ten miele,

byłby pan radco jeszcze dłużej lircll, 
gdyby fala zniecierpliwionych pasąwów 
nio popchnęła go na platformy

—.... . ...... . .......... ■ ■ T

Nasza zęby.
Czy uie wprawiło to Was w zdumienie, 

żc pomimo codzienni go czyszczenia zębów 
proszkiem lub mydełkiem, zęby (szczególnie 
trzonowe) podlegają psuciu i formowaniu 
się w nich otworów ? (łzy nie jest to naj­
lepszym dowodem, że samo czyszczenie zę­
bów proszkiem lub mydełkiem jest n iewy­
starczające? Pr-ódsaiea diczawszo rozwija 
sic w miejscach dostępnych dla szczoteczki, 
wręcz przeciwnie — proces ozkłaclauia 
i psucia postępuje przeważnie w m iej 
scaeh niedostępnych dla szczotki, ;,iiko to 
na tylnich powierzchniach zębów trzono­
wych, w przestrzeniach mieuzyzełiowyeU, 
w otworach zębów ctc. O ile się chce 
zachować zęby przed rozkładem i  psuciem. 
,z y li utrzymać je zdrowymi, osiągnie się 
to najpewniej przez użycie środka anty- 
septyoznego, jak Odol. Ó (i o 1 przenika 
przy płukaniu wszędzie — w otwory zębów, 
w szczeliny międzyzehowe i  t! d. Odol 
nieniożhwia rozwój cnoróbotwoimyeh dla 
zębów za-iazków i chroni przez to zęby przed 
psuciem. Radzimy zatem z cal<t stanowczo­
ścią i ezysteui sumieniem wszystkim prag­
nącym za.ohow’fl.ć zdrown zęby, przyzwyczaić 
sic do stałego pielęgnowania zębów Odolcni-

m

3* .

Zir-thwft a kradiłei.
DiiaJo s'^ to w  Fizemyślu. Robotnik 

zarab ający na życie rozwożeniem towarów, 
wiózł onegfdaj popołudniu do iedntjo z\ 
kupców pełną platformą mąt i. Dopóki ją 
wiózł ulicami niemal wyludnion mi, tkwiła

— O nie, ni«! Bani dobrodziejko, proszę, 
pros.:ę! ^

Paui dobrodziejka gramoli się na sebn 
dki i odbiera z rak swojej Kasę i Kariatydy 
dwie v.iększc walizy, jedną yalizeęzkę, du­
że pudlo i reaie pudełno.

— A pamięiaj, Kasiu, napal dobrze w 
piecu nil piątek i nic lataj po sąsiadach! Oo 
baby liieiz tylko po jednym litrze mleka 1 
sprowadził j Nera na spaoor.

—• Jazda! — wola konduktor.
--  Jezus!\ Marja! — wrae-szczy pani do 

b rodzie jka.
— Co się stało?
— Torebka! Torebka! Kasie mi nic tlała!
— Stać! Stać!
Konduktor pociąga gv.attow.iio za ize 

mień od dzwonka i wóz staje, jak wryty.
Pani dobrodziejka przeciska się przez 

zbity iłuni ku wyjściu. Na szczęścia Kasia 
sama podbiegła do wozu i wręczyła j'\i za 
IKimninną torebkę.

— Jazda!
Jedziemy. Jak na jeden poatój, to trzy 

:i pół mai. nieco zo dużo. Trudno! Już oni ... ,e- 
ją swej czas obliczony i wiedzą, cc robią, 
chociaż zagranicą postój trwa ćwierć .ninn 
ty. I  w Warszawie trwa nie dłużej, jak pól 
minuty.

— Przepraszam tui na — pyram grzecz 
nie kouduktorn — jak długo jedziemy na 
dworzec?

— Przyjazd na dworzec 5.32.
Zadowolony przechodzę na przedni po

most i staja obok motorowego. Mam huk 
• zasu. Wolę jednak stać obos moim twego, 
bo zdaje mi się, że będę prędzej na dworce 
Jedziemy zupeinie normalnie. Mam ty*ko 
wrażonio, ż» nicliy motorovrego są jalcieś o- 
spale, mechaniczne, ciężkie i niepotrzebne 
Na każdym przystanku, zdejmuje on z je 
dnej ręki dużą futrzaną rękawicę, klór* 
kładzie obok n„ motoi-zc Po chwili siychal 
dźwi ,k ti irgi ięiego ,™*zez konduktora dz w on 

W  tej chwili motorowy ogląda się d" 
kola, jakby swoim własnym uszom nie
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na wozie w ca o£c!. Zmieniło s ą jednak W 
cenlram miasta, koło mostu przechodniego 
Kiedy tam bowiem dojechać sposi zeg z 
ps zerażeniem, że mu jedn go wora maki 
brakuje Wśród sstek p zechodzjcyoh ludl.i,

na oczeco policjanta, kt'ry tam ■ awf ze 
stoi, ja yś zuchwali sprawcy po eJrnili kra­
dzież, która nie zawsze jest do pomyśleń a. 
Robotnik odpo u ue  zapewne stratą kilku 
t gcJniowym zaiobkem.

Potfofiser m&im si| ilu Sjjołdzieifft
i i, « n u .iczc  szm ery , — P o d o fic e r  ■% Ł u c k a  n a  w y s tę p a c h  

w  Stnn isiaw ow itó  — R abuC  p o w ^ d r c r a ł  za  KratHi,
(Od naszej.© korespondenta.)

Stanisławów, w. styczniu 
Przy • teoszaracft <8 pp. w 'Stanisławowie 

istnieje wzorowa i obficie* ‘ a  o larrzona 
•półuzielnia przy ulicy Trzeciego Maja. 0- 
negdajszego wieczoru omal nie stała się ona 
łppetn niebezpieczni go włamywacza, który 
v? tajemniczy sposób dostawszy się do je j 
wnętrza, zaczai powob robotą i z precyzją 
iW d m  nagromadzone tam po ki. Na szczę­
ście warujący w sąsiedniej kaucelarji woj­
skowi usłyszeli tajemnicze szmery weszli 
do wnętiza i przytrzymali złoczyńcą, któ­
rym, jak sic; okazało, byt 37-lemi Stanisław 
Diomot, emerytowany podoficer W. P. po­
chodzący z laicka. Osobnik ów, zadowalają

cy sje obecnie skromna posadą „subjekia 
handlowego*4 lira na swojem sumisnit sze­
reg włamań i kradzieży na szkodą p riien- 
kiewiezowej (ul. Krasowskiego 8), gdzie ze 
strychu wykradł wszystką bielizną i zn_m> 
go kupce p. Horowitza, którego obrabował 
z cennego płótna, w przeddzień zamierzone­
go ti łamania do spółdzielni.

Podoficera - włamywacza osadzono ~ a 
resztach sądu oaręgowegc przy ulicy Biliń­
skiego. J. Z.

[ W I N A  R 1 Ł D L A□

Wszystko dia pękncścl.

Muzyka przygrywŁ d’a uspokojeń a i 
zła odzcma bo cś i, wywoła łych operacją, 
n>a;ąca kia cetu zmień ć wyg ąd twarzy na 
„piękną"

mógł wierzyć, ze coś podobnego sit; stało, 
bierze z motoru rękawicą i wdziewa ją bar­
dzo dokładnie na rękę, potem zakłada na 
zworę rz-miienny łańench, zamykający plat­
formo i przetarłszy szybę rękawicą, uderza 
nogą w dzwonek sygnałowy Jodzie,ny zno­
wu. Na następnym przystanku dłuższy po­
stój. Motorowy zdejmuje obie rękawice i 
korbę z motoru.

--  Co się stało, punie motorowy.
Motorowy patrzy na mnie dłuższy czas 

i nic nie cdp«v i.'.ula. 1 Jdobrnchany wreszcie 
moją potulna miną, powtarza ironizująeo 
moje yy fenie: Co sic stało, panie motoro­
wy? Nic się nie ufało! Konduktor niema 
drobnych, to poszedł zmienić do sklepu.

śch. panie motorowy gdyby- pin wie­
dział, jak ja się spieszę! Ostatni pociąg nti 
edji.dzic.

Moje zmartwienie! Knp pan sobie au 
tomobil, to bodzie prędzej!

To rzekłszy, wyjął ze skrytki blaszaną 
ppszkę z kawą i pociągną! spory łyk. I

— Jazda! — rozległ się nagle głos kon 
duktom, który wróci! z wyprawy po dro­
bno. I

ki otorow; nbral dokładnie jedną 'ęka- ‘ 
wicę, potem drugą, schował puszkę z Rawą, 
wsadził korbę na motor, przetarł szybę rę­
kawicą ałożyi na zworę rzemienny 1 ińeucit
i uderzył w dzwonek sygnałowy. Jedzicmy. 
Postój. Ż  sąsiedniej ulicy biegnie w sałj.u 
pędzie jakiś1 pan, wymachując Jaska. W) 
dać, że pędzi do tramwaju i gestami błaga, 
aby na niego zaczekano, Czekamy. Jego­
mość, prychając ze zmęczenia, dopada 
schodków. 1

— Pani# konduktorze, chwileczki.! Je-1
szeae mo.ia żona z dzieckiem. Jedna chwi I
locka ! j

Z zaloma ulicy wybiega, brnąć przez 
błoto, jakaś pani, a za nią biegnie maleńka 
dziewczynka.

— Chwiróczka, panie konduktorze!
Konduktor ma bladą, znudzoną twarz

ł w wlać, że m u wszystko jeJno. Niewiasta z 
dzieckiem wskakuje na platformę

— Ach, dziękuje, panie konduktorze! 
Fe. zmęczyłam się!

— - Bilety proszę’ — mówi znudzony 
konduktor."

— Trzy, do rogatki janowskiej.
— Proszę wysiadać! — mówi Tlegmaty- 

cznio konduktor, targnąwszy rzemieniem 
od dzwonka. :

•— Jaktoi dlaczego, czemu!
— Ten wóz jedzie na dworzec główny.
Małżeństwo wysiada, Źli są i zawsty­

dzeni.
-- No, no, to mi sic jeszcze nie zdarzy­

ło! — mówi papa.
Motorowy bierze z motoru rękawicę i 

w uzi o w a ją dokładnie na rękę, potem zak.a 
da na zworę rzemienny łańcuch, przeciera 
rękawica szybę i uderza wreszcie w dzwonek 
sygnałowy. Patrzę na zegarek i włosy stają 
mi dęba.

— Panie konduktorze, o której mamy 
przyjazd na dwoizec?

— 0.02
—- Na moim zegarku już jest 540. Spo 

źnię ostatni pociąg!
— Niema obawy. Teraz pociągi także się 

spa łr iają.
Odetchnąłem. Poczciwy jakiś chłop len 

konduktor. Ciężar zdjął ni, z serca. Jak do­
brze pójdzie, to nawet znajdę jeszcze siedzą­
ce miejsce w pociągu. Bilet mam w kiesze­
ni kamizelki — tramwajem jedzie się na 
dworzec około pół godziny -  huk czasu! Na 
następnym przystanku wsiadło dwóeh poli­
cjantów. Jednego i  nich motorowy w idocz 
nic dobrze znał, bo zdjął obie rękawice i 
przywitał się z nim gorąco. Strasznie się 
cieszę, gdy widzę to serdeczno zh,5żenie się 
cywilnej ludności do naszej palieji pań 
stwowoj.

— Co tan, słychać? — pyta motorowy, 
biorąc z motoru rękawicę i przecierając 
szybę. W  założeniu rzemiennego łańcucha 
*ia zworę, wyręczył go ów znajomy nuli-;
ejant. .

— A  no, nie! Dwu wozy mi uciekły, nim 
wasz złapałem. I

Motorowy zaśmiał się. I
— Za tramwajem i babą nic trzeba ni- ]

gdy pędzieć, bp to są rzeczy, które co pięć 
minut mogą być świeże.

Posterunkowi popatrzyli się ua mnie 
porozumiewająca i roześmialiśmy się w*»y 
scy wesoło.

Jedzicmy. Na zakrętu<£ wskoczył w, sto 
pnie jakiś zamorusany chłopak, pełniąc., 
funkcje zwrotniczego na. skrzyżowaniu s-i-ę 
szyn tramwajowych

—■ Która parlja. — spytał motorowego.
— Siódma; albo co?
— No to weźcie Jla. mego starego ptń-z- 

kę z kawą i mu podajcie.
Wóz stanal jak wryty. Chłopak fcftkn- 

czyi ze stopni, pobiegł do jakiejś bramy ; 
wyniósł blaszankę. Motorowy pos.awił e 
strożnie blaszankę obok sieni'!, wdział cło 
kładnie rękawicę, potem założył na zwojR 
izemienny łańcuch, przetarł rękawicą say 
bę i uderzył w dzwonek. Jazda! Jedzicmy 
pod górę. Na jezdni dziesiątki obładowa­
nych bryk, wozów z węglem, wagonów me­
blowych, ciężarowych aut i ręcznych wóz-, t 
Rów, sunących po szynach tramwajowych 
Przyznać należy, że motorowy dbał n prze 
pisy bezpieczeństwu i oo chwila dzwoni i 
. ib zatrzymywał wóz Szczegółom jedna. o- 
gromna bryjka, naładr.waua węglom zatai a- 
sowala nam drogę. Dzwonienie nie poma­
gało. Woźnica byl, czy też uciawnl głuche­
go. I  pomyśleć, że już tak blisko dworca 
jestem!

Popatrzyłem na zegarek i czuleni, ifi' 
zbladłem. Pociąg mój odszedł już według 
normalnego rozkładu jazdy, przed trzem.- 
minutami. Tylko spóźnienie jego odjazdu 
mogło innie • uratować. /eskóczyiem w ice i 
tramwaju i pedząe eo . sił, dopadłem hali 
dworcowej.

Pociąg odjechał przed pięciu minutami.
-— Czas to pieniądz! — pomyślałem so­

bie i flżiwną drogą ai ocjacj, stanął mi 
)>rzed oczyma ów przemiły motorowy. W i­
działem oczyma duszy, jak bierze powoi' a 
motoru rękawicę, wdziewa r, bardzo dokła­
dnie na rękę. potem zakłada aa zwore rr- 
mienny lańeneh i przetarłszy szybę rękawi­
cą, uderza nogą w dzwonek sygnałowy.
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(Łap.) Ostatnio n iem i prawie tyg< dnia 
d t »  ? Zakopanem nic zdarzył sie zamach 
samobójczy. Oto znów onegdaj młody 22- 
letni CŁciadr3.1'  piekarski Fr. Fiokier, zam. 
i-rz i sn ey  Nowotarskiej postrzelił się w 
skroó z sześciokaiibrowego rewolweru. K u ­
la przebiła głowę na wylot, ta!: że denatowi 
uik łnie wy płynęły w oczy. Mimo to żyje 

dotąd, acz znajduje sie w stanie bardzę gro ­
źnym Na długo jeszcze 110 zamachu denat 
był zupełnie przytomny i odpowiadał na 
wszelkie pytania przybyłych na m iejsce!

i zamachu funkcjonariuszy policji, którzy od 
wiezh go do szpitali klimatycznego.

Przyczyny samobójstwa nie chciał de- 
lat wyjawić, odimwiadajae na p/taiua w 
tym kierunku, że jest to jogo -tajemnica, 

N ie ulega jednak wątpliwości, że samo­
bójstwo miało podioże erotyczne, o ozem 
świadczą znalezione przy denacie wiele mó­
wiące listy od jego narzeczonej, które ptze- 
dewszystlciom kazał zawiadomić o swoim 
szynie.

P o t w o r n . ^  c ó r u a .
T rd fK ^ t  mcutźeńslli. — P la n  m o rd u , p r z y  H . t ó r y u a  c z t e r -

n a s t o l e t n l a  d t i e w c z j  n a  i ^ r a  J ł ó w n / .  r o l ę .
(1) W  m ieści; auśiijackiom. Istoben. ! casmić kazał Seluiirer. Kaaa, strzelić lo  

4. nilem z doskonałej 'kadencji górn iczej. '  ijęa- gdy lasem wrac»ó ImWA*-, z ogrodów 
k*ozy oits obecnie sicandaliczny proces. ktiV- do demu - ' -

J tf od szeroga tygodni utizymujo w naprę- i Strzeliła na . hep. uJS~e„aj.,o ojca oiń  
k a em  oczekiwaniu mieszkańców tego m i* . , dom. Gdy rewolwer yypalił, broń wypadła 
d-a i ololioy. - * ; je j a reki, - a wtedy z za krzaków wwpadf

Na ławie oskarżonych zasiedli ajent- Schuirer. i««dniósł rewolwer i strzelił je- 
magazynow.! Schnirer, lat 2£, Berta Lind- szcze raz. W idziała jak ojciec upadł skrwa 
ner. lat 38 i córka je j Bimckilda Lindner . wiony ia ziemie. Słyszała, jak wołał r itun-
M  U .

Ta  trójka oskarżona jest o usiłowano 
nn ideistwo n.» pięćdziesięcioletnim ogrod - 
niku Jonie Lindnerze.

Sehuii*-! był kocliankiem Lindncrowej 
i mit ł kał jako sublokator w Jomti Lindne­
rów. U trzym ywał także stosunki z je j có r­
ka a zniewolił ją  po raz pierwszy, gdy ta

ku. W tedy Schuirer począł go bić kolbą 
rewolweru po giowle, a je j kazał. «b y  łopa­
tą żelazna zwaliła go także.

Podjęła z ziemi łopatę ogrodniczą i tą 
łopatą zaczęła ojca walić po głowie. Gdy 
im się zdawało, że już nie żyje, icieldi.

Lindner dowlókł sie potem do najbliż­
szej chaty. Tam przewiązali : nu rany. Na­
zajutrz powieziono go do szpitala, skąd wymiała lat 12 .

W*zysycy troje postanowili ..usunąć" szedl kaleką niedołężnym na całe życie 
J a m  Lindnera. t>o im zawadzał... ! Winowa jców aresztowano.

Schuirer kupił rewolwer. On m iał za­
strzelić Lindnera, Lei® postanowiono zo­
stało, aby to uczyniła Brunhilda. D z iew ­
czyna zeznaje, że uczyniła wszystko, co je j

Wyroku w tym  procesie oczekuje 
lamlejszu ludność ze zrozumiałem naprę­
żeniem.

w ś r ó d  H u c u łó w .
Stanisławów, w styczniu.

2  powiatu peczeniżs liskiego sygnalizu­
ją tu, że w rozległej wsi. Knsmaozu. położo­
nej w przepięknej kotlinie karpackiej t e ­
goż yowiatu, wybuchła wśród tamtejszej 
ludbosci huculskiej epidemja cholery ay. —  
Codziennie pa,da kilkanaście osób ofiara tej 
strasznej choroby, przeciw której nawet 
i  środki medyczne nie są dość silne, by sie 
je j przeciwsławić. Położenie chorych t r a ­
giczne, pomocy lekarskiej brak. J. Z.

IH
Su) W  sobotę yieczór na Żółkiew skiem 

m iała miejsce wielka awantura, któią do­
piero policja przy pomocy żołnierzy zlikw i­
dowała.

Oto czterej osobnicy : Ka zimie *z i  Z y ­
gmunt Hunka, ora?. Henryk Emerle i  nie­
jak i Łysak wy wołali awant re w szynku 
Izraela Grosmana przy ulicy Marcina 1 27, 
gdzie wyrządzili szkodę w bufecie. Stąd 
awanturnicy udali sie do szynku S*diuli- 
ma -gida prz, tej samej ulicy pod 1. 16, 
Gdj* A g id  nie chciał im podnu piwn, ponie­
waż nie zapłacili poprzedniej kolejki i  tu 
wywołali awanturę.

Kazim ierz Hunka chwycił Krzesło
i  niem uderzył Agid.*, przy ozem jego towa­
rzysze również rzueili sie na szynkarza, w y 
wrócili go na ziemie i bili, w czasie czego 
jeden z nich skradł Agidow , portfel, zawie­
rający 600 zł, Po tyra rabunku wszyscy 
zbiegli.

Agid o napadzie zawiadomił policje, a 
ta bezzwłocznie poczęła- szukać za awrantur- 
ftikami, których J’°zej poBejanei spotkali o- 
bok Podzamcza. Gdy chcieli aresztować Ką 
zimierza lluńko. w to wtuieitzał sie niejaki 
Anton Mazurkiewicz i  usiłował policjan­
tom odbić Iluńkę, Następnie do pomocy 
mężowi przyszła Ju.j. Ma: nrkiewicz, która 
jednego z posterunkowych spoliezkowała. 
Ź tego powstała jeszcze większa awantura, 
w czasie której awanturnicy bardzo silnie 
atakowali policjantów. I  dopiero przy pe 
mocy żołnierzy z pobliskich koszar wszyst­
kich awanturników zdołano doprowadzić 
do U L  komisarjatn przy ul Balonowej.

P o  spisaniu protokołu Mazurkiewiczów ą 
i  Zygmunta Euńke pozostaw''.ono na .rol­
nej Ropie, a Kazim ierza Huńke. Emerlego 
i Mazurkiewicza, którzy następnie jeszcze 
w policji czynnie targneji sie na policjan - 
tów z trudem zakuto w  ki tdanki i  odsta­
wiono do aresztów’ przy ul. Jachowicza!

l i l t M f iA * ® ® - ® 1®®*
f  *  IrH  1 l U f i I  ,'eit najlepszy.

W

W obec szerzącej się gwałtownie Qf>«* 
o? d a łfk f i  g r y p y  pamiętajcie, ie

B i o r n
dietetyczny prepa at odżywczy, specyfi 

rz i ;  wzmacniający konstytucję,

wzmacnia organizm poćczes choroby i 
tekonwalescencji, chroni przed komph- 
kac.am' i z« ^cient dróg oddechowry, h. 
Dc naby ia w ap'ekąfh i rt o-e** ech. —

O  niezawisłość p&łudnlOi 
t w y c h  C h i n

W Chinach wre już oddawna. Oht- 
cn:e d piero oiazuje się jednak, skąd w y - 
dzie rząd n epod. glych Chin. jasne jest 
bo w i sn?, że odrodzenie olbrzymiego pań­
stwa dokona sie w kantonie, w  k órym 
d z a ( ł ongiś Sun-YakSen, a w  którym o* 
becnie s oi na czele rzędu 1 an Yen Kn:. 
Stanowisko jego  j,*st obe;nie tak silne, że 
An ;l cy, którzy wtargruli tam sdą, musieli 
o oczyć siij w Hantau murem wo/«ka i ar­
mat przeciw zagracającym im chińskim ma­
som ludowym. Rv iua nasza pr/e Ltawia 
Tan Yen  Ka ‘a.

Zł i'!ta krwi
w s K u t e K  z a d r a ś n i ę c i a  s i ę  

w i d m i e ®  ssr.
(d.) "V loalności przy ulicy Gródeckiej

1. 70 mieszkała niejaka Ernestyna Regero- 
wra, licząca lat 30. Ubiegłego piątku w cza­
sie obiadu widelcem zadrasnęła ona sobie 
rękę. do czego też nic przywiązywała ża­
dnej wagi. Dopiero w* kilka godzin później 
spostrzegła, żc zadra śniecie poczyna przy­
bierać pewno skutki.

Przerażona tem Rcgorowa uatyci.miast, 
udała sie do lekarza, który stwierdził, że 
uległa ona zakażeniu krwi. Po udzieleniu 
jej pierwszej pomocy, chora odwieziono do 
szpitaia,' gdzie też bezzwłocznie przoprowa 
dzono operacje i*oki, gdyż gangrena z nie­
bywałą szybkością postępowała naprzód.

Mimo wszelkich zabiegów' lekarskich 
Regerowa nasre nego Jnia rano umarła.

Prawdopodobnie widelec odnośny by* 
fdzą pokryty, która spowodowała zakażo • 
nie krw i. _
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Magistrat miasta Lwowa po Jaj o niniejszym do p lbliamej wiadomo­
ści, że w m^śl i’eskryptu Min. Spraw Wavn. z 30 listopada 1926. Nr. 
iTT, 6872-26. Gmina ni. Lwowa przystępuje z d. 20 stycznia 1927 do 
wypłaty dalszego kuponu a to za II. półrocze 1.026 od obligacji poży­
czek miasta Lwowa z S 1896, 1900 . 1911

Wypłata kuponów nastąpi jedynie od obligacji zarejcstr. na mocy 
rozporządzenia Minist. Skarbu z 20. iipea 1925. Dz. U. Rz. P. Nr. 75 
uznanych przy rejestracji za własność polską oraz od takich obligacjł- 
uznanych za własność obywateli obcych, z wyłączeniem jednak obi ga- 
cji stanowiących własność bywateli auttrjac., \vęgrers._ rosyjslc. i n-erniec.

Wartość kuponu w wysokości 4°/0 w stosunku rocznym oblicza się 
zgodnie z postanowieniem §§ 2 i 3 rozporządzenia Prezydenta Rz. P. 
z 27. grudnia 1924 Dz. U. Rz P. nr 115

W celu podjęcia kwot przypadających do wypłaty za kupony, winne 
strony zgłaszać się począwszy od 20 stycznia 1927 w Giównej Kasie 
miejskiej i przedłożyć dotyczące obligacje wraz z zestawieniem sumy 
kapitału nominalnej wartości i  ilośc> sztuk obligacji o ile przedkłada się
ponad 10 sztuk obligacje

M ag is tra t K r ó l s to i. tn. L w ow a . *HS8
Lwów, dnia 5 styczna 1927. JÓ ZEF  P IE U M A N N  mp.

Napad trzech bandytów na 
r t s i a u ^ d t .

Z a m a sk o w a n i b a n d y c i
(b ) K iwiarn a „Tsve ne de P  Europę" 

pizy ulicy K.onstantynopohkiej w  Paryżu 
była onegdaj widownią śmiałego napadu 
oandvt w.

O  celo godziny 6 rano właścicielka 
kaw:arni, pani Ersche zauważyła, wszedł 
szy do kawiarni, że drzwi frontowe stoją 
ctwo. em, K edy ski sroweła się ku rym 
drzwiom, u i rżała z przerażeniem za ladtj 
kawiarni jakiegoś z maskowanego mężczy­
znę, który wymkrzył w  jej stronę rewolwer.

u c łu K łi n m n o ch o d em
Nie mogąc wyd >być z s ebk an słc wa, u- 
ciekL o dalszych pokojów, gdzie dopięto 
zaczęła wzywać pomocy. Przez okno zau­
ważyła dwóch jeszcze bandytów, stojących 
przed drzwiami kawiarni. Na jej wzywania 
c pomoc nad <iegł jej szwagier, który zdołał 
zoba zyć już tylko bandytów, odjeżtb.a.ących 
w  czarnym samochodzie.

Bandyci unieśli z rozoitej kasy jako 
łup —  153 franków. Ze złości, żt nie zna­
leźli więcej por-iszczyli całą ladę kawiarni.

^ o iłs r  z n is ió if ł le tn i „S za fir d o m  
b . p re zyc l. PEsona.

S zK o d y  w y n e s z ą  m lljo b y .

r «

(b ) Wspaniały zamek, vrłasnośe p. 
Huberta Sarsonss, w Long-Braneh, dawna 
rezydencja letnia b. prezydenta S anów 
Zjednoczonych W,lsona, zniszczył onegdaj 
pożer. Szkodyr wynoszą 31 mil onów fran- 
rów

Pożar powstał wskutek krótkiego 
spięcia. Strażacy z wszystkich okolicznych 
miast ga iii ogi. ń który był widoczny na 
kilkanaście k‘ ometrów dokoia.

Pałac, zbudowanym w roku 1902 i o- 
chrzczony „Shadow lawn*, posia ał pokoje. 
O.aczały go wsuaniałe ogrody, parli i o 
gromne prtrje, Na’eżał do Johna B. Green- 
hiita, który oddat go jako rezydenc ą letnią 
prezydentowi W ikom wi. Potem ĆSbył go 
o-be.ny ułaścicief p. Sarsons-

Tragitziw romans H isspanina.
O fia rą  je g o  p i d ł a  m ło d a  Paryź& neczK a.

<b) Romans prawdziwie paryski, zakoń- fa go z innymi przyjaciółmi fpd serca” . Mię-
ezony tragicznie

Miody Indalgo hiszpański. Isidro Ramus, 
młodzieniec posiadający bardzo dużo pienię­
dzy, któro otrzymywał od swojego wuja, 
kupca w Barcelonie, i bardzo dużo czasu, po­
nieważ zbijał bruki w  Paryżu, nawiązał ro- 
inausik z młoda, dwudziestoletnia Paryżane- 
ezka. panną Marcella. Hudry, zwana. Liletta.

Paryżanka, jak Paryżanka. Dała się znę­
cić dobrze wypchanemu portfelowi Hiszpana, 
brfą bardzo miła i sympatyczna, afc odradza
.-‘■W 1 'k'-' ,.r ' i

zu Hiszpanin i Liletta zjawili się w jedt.ej * 
•ł modnych restamacji j,,zy ulicy Richdieu* 
Kolację zjeuh spokojnie. W pewnej chwili Hi* 
szpanin ofiarował Lilecie jakieś papiery, ale 
Paryżanka odmówiła. Wtedy Hiszpanio wy-, 
szedł, ale p pewnym czasie wrócił i usiadł 
przy stole. Zażądał rachunku. Kiedy zjawiLi 
się kelnerka, hiszpanm wyjął w  jej oczach rc 
wolwei z kieszeni i pr/jyłożywszy go do gf®, 
wy Liletty, oddal trzy stizaly, które młodą 
Paryżankę położyły trupem.

W  restauracji uczynił się ruch i gwar. Ho 
szpanin położył rewolwer na stole i zażądał 
ponownie rachunku. Połcm rzekł do kelnerko 

Proszę przywołać policję.
Otoczono go. Przyszła policja. Hiszpania 

zapłacił rachunek, dał kelnerce wspaniały m  
piwek i oświadczył agentom:

— fwizywam się fzydór Ramoś. *Ona 115- 
zywa się Marcella Hudry. Zabiłem SC ponie­
waż mnie zdradzała. Oto wszystko.

Obecnie młody zabójca, stanął przed pa­
ryskim sadom przysięgłych i będzie odpowie) 
dał za swój zbrodniczy' czyn.; ?

Jat u5! dzieci!
Wtamaliyiia

nem) w y r o D u  Browaru Jana G ó ta  w  Kra­
kowie, doskonale odżywia dzieci rachityczne 
i gruzhczne

t y i t a n t i l t i f i t a  d z c  l e k R o
Straw cie, bo nie zawiera gim y konie auej 
w  emul&i&ch tranowych.

Do nabycia w  aptekach, drogeriach, w 
sklei ach spożywcz ch itd. 107

dzy młodymi kochankami przychód,Jio do 
ciągłych sprzeczek, aż wkońcu w roku 1925 
zerwali ze sobą. 1 wszystko byłoby dobrze, 
gdyby fatalny los nie zetknął tell z sobą po­
nownie.5 Nawiązali znów zerwane stosunki aj. 
wraz z niemi rozpoczęły sjeLiowe awantury 
i kłótnie. Przybierały one nieraz formę bai ! 
dzo gwałtowna, bo Ramos wychodził nieraz 
z pokoju z silnie podrapaha Twarzą. Liletta 
miała widocznie ostre paznokcie. j

Trwało .to dłuższy tzaś: dż pewnego"'ni-!

WiiłiijiO!
<d.) Nieznani wlajnywdezć włamali się 

do mieszkaniu łka W łodzim ierza Sabatu 
przy rdicy Działyńskicl? ). 4 Zabrali stam­
tąd różne rzeczy'-. Również ofiarą wiamy - 
wac-zy padio mieszkanie Racheli Heilmano 
woj przy ul. Clowej 1. i), z którego zabrali 
w iele bielizny, kapę, gobelin, .suknio ;ń 
dwabną i zastawę z chińskiego srebra.

Inni sprawcy przez parkan dostali sio 
do _renInośei przy' u licy Żółkiewskie.] 1. 7? 
gdzie w piwnicy rozbili sklepienie, a mt- 
stę.pmęjwybili otwór w podłodze sklepu ko 
rzennego Benjamina Mendla Sprunga. Ńsc- 
stęjmio skradli tam ."Ki kg herbaty, 5 kg 
migdałów, 50 paczek sardynek i 2 pudelki 
po 100 paczek .proszku w.iiiiijowego.

Z mieszkania Józefa Bonda pitey 11110),) 
.Przerwanej 1 4 skradziono dwie poduszl 
i  dwie Irany. Na szkodę Szymona Kntnego 
przy ulice' Bema 1 32 skradziono gardero­
bę, raaBrjc i tn ą  ku ryg a. im. sząodę W łady 
sława Piotrowskiego przy ul, (b od  kio wie/.* 
skradzitmoj.szyld cynkowy, wartości 40 zł.

..at miast policja ar.wzłowala 1 oopoł- 
da Siańkowskiego, liczącego Jat 26, za usi­
łowano włamanie sio do budki lmealidzkjej 
i>rzy' ulioy U runicznej, oraz Stanisławę 

zerską, za kradzież sukienki u A nny Da 
lif-owskiej przy ui. Sloiiecznei J. .11 ą .

m r  h  a  z 1 a  -m m
00 zwlrpęciu sałoitii fryz.jerikiego Bronisiawy 
Fiirtzł pracuje obecni? w pierwszorzędnym 

sałor e fryzjerskim IIP?
.A K U T A " ,  Lw Kośc MPzki 6.
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liaiakutecitiiefssy Jedyny wPoiace o mocy 74^

do naii eia w handlu Afiasa. Rysak 46>

Kauiiain a LOUU&E
podaie do wiadomości P. T. Publiczności: 
O d 16 b.m . stknltna p rogram u .

L p przedni ;go p-ogramu pozostaje 
p, Jachno art. opery kijowskiej.

Dalsz- szcz góły podane zostaną w
diraeh najb'iższych. 242

irSj Sm. ikiw we iwiiietf
n a  b i e l ą c y  ł y d *  e ń ,

W Muzeum Przunyslow ein : 1.) W torek 18 
mt, fi. 7 w iecz.' asyst. Uiiiw. J. K. di Julian C zy ­
że tyski: Budowa i rzeźba ziem polskich, czę. I. z 
obrazami świetlny mi; 2) Piątek, 21 r>m. r. 7 wlecz. 
».ś?st. CHhv. .i. K. dr. Julian Czyżew ski: budowa 
i rzeźba ziv.ni polskich, czę. 1!.. z obrazami świetl­
nymi.

W  lokalach roboto. Zw iązków Zawodowych:
O Poniedziałek 17 Jani. jjj 7 wlecz, (ul. Gródecka 
69): tuż Edmund Libański: Gw'azdy, droga mlecz­
na, ko-ffiety i aerolitv“  z obrazami świetlnymi. 2) 
W lore ! 18 bnw g. 7 wiecz. (ul. Pies.-a 2 I p.): prof, 
iVl, Łopuszański: M ózg ludzki i jego czynności z 
iXmaza.ii'!. 3) Sobota, 22 bm g. wiecz, (ul. Or- 
nńańska 2 11 p.): inż. Eumiind Libański: G w L zćy , 
droga mleć; na komety i aeroiity, z obrazami świe­
tlnymi

W  szkole Konarskiego tri. L. Sapehy: Sobota, 
22 bm. g 6.30 w iecz: prof. Uniw. J. K dt W todz. 
Koswowski: O narkotykach. Po wykładzie odbę- 
lzie przedstaw eire kinematograficzne, dramat w 
.? akiach pt: Narkotyk, przedstawiający tragiczne 
skutki używ aira narkotyków'.

Ślub siostrzenicy Herriota 
w Wiedniu,

W ied ń, w styczniu, 
Onegdaj odbył cię tu w  ratuszu ślub 

cywilny sostrzenicy Herrioia, p nny Renee 
Tallen z profesorem sz < ły zawodowe w  
Vicdniu, Steinhoffem. O -uje no2naIi się 
oku ubiegłego w Paryżu.

Cerernon- ślubnej <1 >konai butra strz 
W.ednia, S itz, w obecncśei tutę srogo po- 
i i »  francuskiego

M IECZYSŁAW  LISOWSKI.

L kwidarjn wielkiel o'ganiz«<jl 
antypcńfówowej.

Hasciye areutomhia. - Uwiązienle czte­
rech posłów. - Na lołcfctie Kom.ntarnu • 
KoiRprontt(it«cir nwtfiał. - Rossa

aK cfl.
(TeJef. od naszego kor es pUS ideału) 

Warszawa, ( j) Największy sensa.eie w  sfe 
rach politycznych stanowi od dwóch dni li­
kwidacja
wielkiej akcji an-.rpai.i wowej, która pozosta­

wała na usługach rzqdu sowietów
i pracowała w  ramach organizacji Białoru­
skiej Hromady. W  związku % tem aresztowa­
no onegdaj w  Wilnie

trzech posiow białoruskich 
a mianowicie Bronisława Taraszklewkza,
Szymona Rak-Michajłowskiego i Pawła W o 
łoszyna. Oprócz tego 

aresztowano cały szereg innych osób w 
rozmaitych powiatach kresowych.

zapytanie jednego z poslow sejmowych o- 
św>adczyt on, ze sprawą wydania -aresztowa 
nych postów białoruskich zajmie się komisja 
regulaminowa Sejmu, a rozstrzygniecie spra­
w y nastąpi na posiedzeniu pienarnem Sejn :i. 
któremu komisja przedłoży w tym względzie 
odpowiednią uchwałę. Aż do tego czasu m ar­
szałek Rataj wstrzyma sie od zabierania gło­
su w  rej sprawie, a
posłowie aresztów aut pozostawać będa na­

dal w areszcie.
W  związku z akcją likwidacy iuu aro 

j sztowu.no wczoraj w Warszawie wybftne|fi 
działacza komunistycznego Giefae,

en
Akcja likwiuacii tej antypaństwowej aK-1 który w swoim czasie ukończył w Moskwie 

i komunistycznej jest już na ukończeniu,1 szkół? gitacyjno - s zp ,:gowrska, a następ­
nie był prezesem św ia tow ego  komitetu 
Białoruskiej Hromady i ostatnio sekret,, 
rzem aresz owianego posła Wołoszyna, 

Stwierdzono. że

nad-,lecz nieustannie do władz centralnych 
chodzą z rozinaitycłi stron 
wiadomości o nowych rewiźiiach i ^reszto, 

waniach,
a przychwycone aowods mówią o luuizwy- 
czajnem

rozgałęzieniu całej akcji.
Na terenie Wileńszczyzny likwidacja jest 

już prawie ukończona, w  Warszawie nato­
miast praca w tym kierunki! trwa dalej. Z licz 
by

przeszło iuu osób,
aresztowanych w  powyższe: sprawie, ouu\. 
no o! oło 50 do dyspozycji prokuratora Ogó­
łem usta aresztowań w  dniu wczorajszym 
przedstawiała się w  następujących cyfrach: 
W  powiecie Nowogródzkim aresztowano 56 
osób, w  Grodzieńskim 34, w  Białostockim 22, 
w Sokolskim 12, w  Wołkowyskirn 9.

Zatrzymani w  aresztach warszawskich u- 
czestnicy .ej akcji antypaństwowej przyzna­
ją się w  75 procentach do przynależności par­
tyjnej, niektórzy zaś z nich oświadczyli o- 
twarefe, że
organizacja pozostawała na żołdzie Komhi- 

ternu.
W  powiecie Białostockim oprócz aresztowa­
nych już onegdaj trzech posłów białoruskich 

aresztowano obecnie czwartego, 
a mianowicie posia flolow czaka, również 
członka Białoruskiej Hromady.

W  czasie rewizji w mieszkaniu posła Wo 
łoszyna w  Wilnie zebrano

bardzo obfity materiał kompromitujący. 
Między innymi zakw estjonowano 42 odezwy 
komunistyczne, klucz szyfrowy, oraz mape 

proiektowanej samodzielnej i niezależnej 
Republiki Białoruskiej.

Wszyscy aresztowani posłowie zostali osa­
dzeni w  więzieniu na Łukiszkach w  Wilnie w- 
oddzielnych celach. Śledztwo przeciwko nim

u* celc ukcji antypaństwowej nndebm 
, dziły większe sumy pieniężne, przeka­
zywane Bankom kooperatyw, które a- 
rzym yw ały stwunki pieniężno z B ia­

łoruska Gromadą Pieniądw  były nad­
syłane z Moskwy przez R ygę i były 
przeznaczane na akcję wywrotowa 
i szpiegowską. Rozdzielano je  na po ■ 
szczególne okręgi, a z zakwestionowa­
nych list płac wynika, że na jetiei?, 
kręg przypadały orzecie tnie dwa t ys ią -  

■ ce dolarów.
W  dniu wczorajszym arcszUnynno tak­

że w W aiozawie komunistę .Tana Rokul- 
skiego, u którego podczas rewizji

znaleziono miniaturowa litografie 
i  gotowy już tekst odezwy, zwracającej sit 
prze ci ivlto ostatnim aresztowaniom.

Przeprowadzana obecnie likwidacja tę i; 
w ielkiej akcji antypaństwowej iest

wynikiem prac policji politycznej, 
prowadzonych już iyl raniej vięće'.il dwóch 
miesięcy. RólHra polityczna w- akcji swe.l 
nie ograniczyła się tylko do obserwowania 
dziaJalności komunistycznej Białoruskiej 
Hromauy w granicach państwa, lecz 

wyć elegowała swoich wywiadowców 
do Gdańska, Berlina i państw bałtye- 

ekicli.
gdzie udało się im zgromadzić wiele matc- 
rjału obciążającego.

Go do organizacji Białoruskiej flrom a 
d.v. to dla intormac.yj zaznaczyć należy, że 
opierała się ona na t. zwr. „hurtach“ . jako 
najniższej komórce organizacyjnej, które 
dz:ałajhf po wsiach i składały się z mit 
szkańców'. jednej lub drwjćh wsi sąsiednich. 
Na czele każdej ..hurtki"4 stal osobny kom* 
tet, złożony z kilku członków Zjazd „hurt-

piwad/.i prokuratoi Steiman, który w lóeii ( kń..-“ danego pou .atu powoływał do życia 
sie do marszałka Rataja z pismem domagają-1 L-omitol. powiatowy, w którego skład, o- 
cem się _ .prócz starszyzny, sekretaraa i skarbnika,
formalnego wydania postów w ręce władz wcho lzili po jadhym przedstawiciele ka- 

ślrfUCz. ił: jżdej „hurtki41. Zjazd powiatowy dołrouy-
Stauowiskii marszałka Raiaja w tej sprawie I wal w yboru delegatów- na zjazti “góiuy. 
nie jest jeszcze wyjaśnione. W  odpowiedzi na zwolywnr.y przez komitet ecutralne, którjr
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stał na czele ^aiej organizacji i okładał hic 
% 11 osób wraz z prezydj um. Jak powstaje, 
z kogo sio składa i gdzie ma swoja siedzibę 
ten komitet centralny, o tem nic nie w ia ­
domo, gdyż 

jest on ściśle zaKOir.pirowsuiy i kieruję* 
aarawno działalnością sejmowego kin - 
b i Białoruskiego, jak również korni 
tów powiatowy oh i innych organizacyj. 

Juko swój program polityczny uznaje 
Białoruska jJrom&dT zjednoczony i n ieza ­
wisła republikę B iałduską pod władza 
rządu wlościańsko - robotniczego a 

w sprawach gospodarcze ■ społecznych 
ma «r "g£ 3m wybitnie bolszewicki. 
Nadmienić należy, że organ?zn.cda B ifr 

foruskiei Hronuuly działała 
ivr podstawie zalcgalizow« nego statuiu 

Prasa warszawska omawia sprawę likwi 
daeji białoruskiej ai.eji antypaństwowej w 
osobnych artykułach. „Warszawianka" L- 
szo: nareszcie władze nasze przemówi ły.
Przywódcy i głowni wykonawcy akcji znaj­

dują uię pod kluczew. Chiop białoruski prze- 
konał się, że władza polska umie w takie! 
wy padkafek post.,pić o Jpowieanic i ma środki • 
aa to, „by uniemoliwii zamach na całość, 
spokój i lad państwa. 0'i któ.zy zaczynali 
myśleć inaczej, obecnie otrzeźwieją". '

Na p.zeeiwnym zupełnie stanowisku sta­
nął „GIod Prawdy", który zwraca „ię prze- ! 
eiwko masowemu aresztowaniu i pisze, że 
jest to nońseffl zarówno polityczny, jak i 
prawny „Pakt takiego swob.,di.eg,, igra ia  
z wolnością obywatelską — twierdzi „Glos- 
Prawdy" — masowego faoryKowania pseado- 
wywrotowców i demoralizowania w więzie­
niach jest w najwyższym stopniu d-asty- 
ouny". J Jdnocześnie „Glos P iady ‘‘ zwraca si'z 
do ministra sprawiedliwości z wyrzutem, że 
powinien był powściągnąć gorliwość władz 
mu dległyeh.

.Kurjer Polski'* zaznacza, że „jest to krok 
może w tym wypadku istotnie wskazany, nie 
inniej jednak bardzo odpowiedzialny z pun­
ktu widzenia politycznego, lecz te dwie kwe­
stie należy ściśle odróżnić".

iS sprawie imiM i
NifeFî awdziw

(Telefonem od nas 
Warszawa, U) Ha podstawie informacji, 

Otrzymanej z miarodajnego źródła, jesteśmy 
upoważnieni do stwierdzenia, że poifoski, ja­
kie pojawiły1 się w ostatnich czasach w prą-

» poiteji :wowsliiei.
«  •ragi©s&f.
zego korespondenta).
sie lwowskiej na ntmat przewidywanych 
Auti.ui na kierowniczych stanowiskach w po­
licji państwowej we Lwowie, nie odpowiada­
ją prawdzie.

Ćwiczenia i
w s z y s tk ic h  forms

(Telefonem oJ naszej 
W A R SZA W A , (j). W  czasie od kwie 

tnia do październikn b. r. odbędą się czte 
cotygodniowe ć w t c & s n i a  r e z e r w i ­
s t ó w  w s z y s t k i c h  f o r m a c r ?  
w o j s l i u w y c h .  Do pierwszej tury za 
1’czeni ~ą rezerwiści roczników 189° i 1900,

rezerwistów
i c y j  w o js k o w y c h .
to korespondenta).
którzy ćwiczeń dotychczas nie odbyć, )ub 
którym termin ćwiczeń 1925 r. odłożono 
na 1926 r. Za niestawienie się w przeoisa- 
nym terminie przewidziane są bardzo ostre 
kary.

Obrady mr
(Telefonem od uaszet 

Warszawa. U) Wczoraj odbyło się w  
Warszawie pod przewodnictwem eni. gene­
rała Raszewskiego nadzwyczajne zebranie 
Rady Naczelnej Organizacji monarehistycz- 
nej, aa którem dokonano wyboru władz orga 
nizacji na 1927 r. Na zebraniu tein roruszono 
także sprawę fuzji z monarcliistyczną organi

ircarchlstów.
?o korespondenta).
zaeją włościańską, przyczem stwierdzono, że 
luzia taka napotyka na przeszkody z powodu 
stanowiska organizacii włościańskiej, która 
występuje .przeciwko podziałom stanowym, a 
jest za republikańską strukturą organizacji 
pod hasłem: „cały naród z królem — król z 
narodem".

Sienkiewicz ostatnią kulą Ktizeiił sobie 
w usta.

PrzewmzoŁy do szpitala, zmarł tiun 
po dwóch godzinach.

J ak ustaliły dochodzenia, Sienkiewio* 
chciał zastrzelić Borysa z zeirsty za to. że 
t«n zawiadomił władze szkolno o posia­

daniu przez niego broni.
'łrutkiers, czego w mieszkaniu. r&Jzitiów 
Sienkiewicza przeprowadzono rewizje.

Mink.Br amerykański 
Kc tog.

W ś ód o Oiycji senatu S a n iw  Zje- 
dno zenycn wybu h!a obecn'e gwabowna 
burza przeciw in , it rowi spraw zegr. Ke!- 
tugowi z p jw o  u inrerwencii Am .rvk  w  
Nicaragiu. Keilog musi się Ucz ć z sil ytwi 
atakami w  komisji spravr zagran.czny h w 
czas e zdawania sp^wt/ z w o e d ialsf- 
no«ci.

Nowa fo rm a  Kredytu.
Pomoc i la kuniartrii.

iTelef. od naszego korespondenta).
Warszawa, (j.j W celu przyjścia z po-1 stwo Skarbu zamierza wprowadzić w życie 

m o cą  kupieotwu. które skutkiem braku [nową formo kredytu, zabezpieczonego na 
kredytu w obecnym okresie przcsili-nia zna I tu warze, pozostającym w  posiadaniu dluż- 
iazlo się w trudnych warunkach. M inister-1  nika.

Struty enMa -dn iw«fi Siniej,
morderca ŝ dAszirł se*nc»li»óf- 

stw em j
(T e le f .  od unszcci! koresponden ta )

Warszawa, (j.) W  szkole handlowej w 
(jr)*odnie wydarzył się tragiczny wypadek. 
Uczeń trzeciej klasy, W itold Sienkiewicz, 
ęezedł podczas t, zav. wielkiej przerwy do 

klasy 7

wydobywszy z kieszeni rewolwer strze­
li! i ilkakrotnic do swego kolegi Borysa.

Wszystkie strzały jednak -chybiły, a 
wtedy

Stanisławów ma dostar­
czyć jeszcze dwóch mi­

nistrów ?!
tOd naszego korespondenta)

Stan isław ów , 17. stycznia, liki7 
(jz ) lowiadujemy się ze sfer miarodaj 

nyeh o dalszych zmianach gabinetu. Do obje 
oia tek ministrów będą powołani z miasta 
Stanisławowa niedawno tu przybyły ivojc 
, oda Władysław Korsak, znany działacz 
PUS., ‘ który ma definitywnie objęć tekę 
m inistra sp raw  wewnętrznych. Ostatnia je 
go nominacja na wojewodę stanisławowskie 
go miała na eelu rozszerzenie jego znajomo­
ści zakresu spraw administracyjnych.

Tekę ministra przemysłu i handlu obej­
mie prezes zarządu miasta Stanisławowa v 
Chowaniec.

RREZ. LOEBE W  W ARSZAW IE .
W A R S ZA W A  (A W ) Dziś rano przybył tu w to­

w arzystw ie posia Dlamanda prez. Rechsiagu kor­
bę. Będzie on gościem PPS  i posfa niemieckiego u 
W arszawie

PR ZYPŁYW  GOTOW Kł DO KAS PKO. 
W A R S ZA W A  (A W ) W  ostatnich dniach dał Isf

zauważyć znaczniejszy przypływ  gotówki do Ra? 
PKO. Z jednej stro-ny przyczyniła się do tego w ia­
domość o likw dacji szeregu mniejszych instytuci 
bankowych z dnigiej zapewne ostatnie występy ka- 
s;arzj\
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Dz śidn e
nastęone. ChilOltC z FbAKORl'

W  gł. roli Jackie 
C m g j  n. N dt 
A R C Y W E S O Ł A  

K O M L . JA
11199

A re s z to w a n ie  w ła m y w a c z y ,
UcieKa. ą cy ch  z u p em  u jęta  pokir.ja-

(Telefonem od naszego korespondenta.)
Warszawa, (j) Policja warszawska are­

sztowała wczoraj trzech notorycznych wła­
mywaczy, którzy w sposób niezwykle zrch- j 
wały wdarli się podkopem do składu futer 
lirm i „Lenart" przy ulicy Marszałkowskiej

i zabrawszy futer wartości okofo 30 tysięcy 
złotych, uciekali już ze swoim łupem. W  o- 
statniej chwili jednak przeszkodziła im w teni 
poiicja.

Czvinc£na diledziciyi »lo 
w ię ltu , k tó re g o  ste Łe b. .0

C ie k a w y  proęeis 9p<*dKawy>
(b ) Przed sądem cywilnym w  Paryżu; 

ioczy s ę niezwykle ciekawy proces spad 
kowy t

Pew an adwokat grecki, Leonidas Ba 
siliondis, został zabity wystrzałem z rewol­
weru w  roku 1923 przez swoją przy.aciółke, 
paną Bot de Talhouet- spokrewnioną z w.e- 
loma rodzinami aiig'e'skimi. Pani Ta hom , 
podobnie jak jaj syn, obwiniony o współ 
udz;at w zbrodni, zostali uwełnieni w roku 
1921

Wszystko to, byłoby posdo w  zapom­
nienie, gdyby nie testament, któiy zos a w ł  
zabity adwokat Basi! oadis. W  testamencie

tym, pochodzącym z roku 1902, zmarły u- 
stana w ia generalną swo ą spedkobierczynią 
vłaś iie swoją morderczynie, panią Bot do 

Talhouet. Spadek wynosi miljon .ranków.
Obecnie pani Tal ouet żąda wypłaca­

nia jej spadku. Przeciw temu wyjtępuje 
brat zabitego adwokata, żądaąc un< vai 
nienia testamentu na podstawie artykułu 
9dS kodeksu cywilnego, który przewiduje 
odwołanie darowizny, jeśli 1 asiąpi fakt 
.niewdzięczności* ze s.rony uoda >wanego

Sąd paryski bęazie miał trudną spra 
wę do rozstr^ygn ęcia: czy możni, dziedzi­
czyć po czł wieku, którego się zabiło.

PO LSKO  - S Z W A J C A R S K I T R A K T A T
PO JED NAW CZO  - ROZJEM CZY.
Berno, 15 stycznia. (Pat..) Szwajcarsko 

polski traktat pojednawczo - rozjemczy 
przewiduje utworzenie stałej komisji po­
jednawczej. W  dniu wezor...jszy,n Rada 
iw iazkowa -'•utwierdziła skład tej komisji, 
do której wchodzą tizc j yzłonWwie, miano­
wani na ca.indzie porozumienia z Polska. 
CzJonkami s ą : poseł holenderski Jantrk-
heer. Loaden, profesor uniwersytetu w jbrun 
dawie, haron lł Alin i były minister spraw 
zagianioznych Norwegji, rtaestad. P r z e d ­
stawicielem Szwa i car j i w komisji Raua 
związkowa zamianowała byłego posła 
szwajcarskiego w Warszawie. P i f  y fera
d‘A)tisbofera.

W 1! K O K  W PRO CESIE  KOMANDORZY 
BARTO SZ EW.OZA

Warszawa, 15 stycznia. (Pat.) W ojsko­
wy sąd okręgowy ogłosił w sobotę wyrok 
w sprawie nadużyć w marynarce. Koman­
dora. Bartoszewicza - Staehowsklego skaza­
no na 5 lat ciężkiego więzienia lub domu 
karnego ograniczeni! praw i  w ydalenie z 
marynarki i wojska. Do kare /><■ iezono mu 
8 miesięcy aresztu śledczego. Komandora 
■Mróz - Porowskiego skazano Ba 5 miesięcy 
■więzienia, komandor . B. Muelłera na 3 m. 
aresztu, komandora^ Toczyskiego j koruan - 
dora Zdeba ua 2 nuestgee ai-esztu, koman - 
dora Morgulea. por. Lipińskiego i  , or. Hu- 
bińskiego na 1 miesiąc ai ęsżtu. Oskarżo­
nym : Muellerowi, Toczyskiemu, IndeboWi,
Morguleowi, Lipińskiemu i Hubiń?kiemu 
aawi.-szono wykonanie kary na 'ok. Ko- 
rmndora Mohueego, por. W ojdę 3 por. 

iRockiela uniewinniono.

KON S P ŁA T  RUMUŃSKI W E LW OW IE.
(Telefonem od naszego korerpondenta).

Warszawa (j). W  najbliższym izasie ma 
być- utworzony we Lwowie rumuński konsu­

lat generalny. Decyzja w t$iń wzgAjuzie na­
stąpiła na skutek starań sfer handlowych 
Lwowa, któ/e napotyaały na znaczne prze­
szkody w otrzymywaniu wizy rumuńskiej na 
paszportach. Konsulem generalnym ma zo­
stać p. Kai lin.

Z.1AZP WOJEWODÓW.
(Telefonem od naszego korespondenta).

Warszawa (j). Zapowiedziany już przez 
nas zjazd wojewoauw w Warszawie od bę­
dzie się dopiero po ukończeniu narad ze 
starostami, tj. po 24. stycznia.

ROBOTNICY ROLNI WYJEŻDŻAja  DO NiEMlEC.
WARSZAWA (AW) W Min. Pracy „dbywa s ę 

obecnie segregacja robotników rolnych, którzy mają 
się udać na roboty sezonowe do Niemiec. Liczba ich 
wynor.i około 39.000 osób.

1  G IE ŁD Y .
Lwów, 17 styczma 1927. 

Na dzisiejszej porannej giełdzie nie 
oficialnej żądano za dolary efektywne zł. 
9.0»

Z  O S T A T N IE J  C H W IL I.

MMa córeczka.
Młodociana złodziejka.

(tl) W  realności przy ml. Na Bajkach 21 
mieszka Ozerjusz Ohrrbi.k, palacz - sawo- 
du. On to doniósł do policji, e jego 1< letnia 
córeczka, Janina, przed miesiącen zbiegła z 
domu rodzicielskiego i dopiero onegdaj po­
wróciła. Wczoraj zaś bawiąc w mieszkaniu 
inżyniera Emila L mausa, w tej samej real­
ności, skradła temuż z kieszeni portfel, za­
wierający 609 zł., puczem zbiegła w niewia­
domym kierunku.

Za Clirobakćwną policja zarządziła pc- 
szukiwa: iia. Jest ona wysokiego wziastffl, 
cienuio-blondynec-zka o siwych oczach t bla 
dych policzkach, w chłopięcej fryzurze. By 
ła ubrana w białą sukienkę, jasne pońeaeeby. 
czarny fartuszek, płaszcz granatowy 1 sieje ■ 
ną czapeczkę

samcu jjay
iiia  P e r s e n K ó w c e ,

(d ) W  barakach miejskich za rogatką 
slryjską na Persenkówce mieszka Łapownik 

kibiński. Wczo a, m dzy nim a jego żoną, 
Klementyną, liczącą lat 29, przyszło dc 
sprzeczki, po którei postanowiła ona ode­
brać sobie- życie. W  tym celu Skibińska 
wieer. r rr napiła się kwasu solnego.

1 j  ty domowii cji spostrzeg i u niej za 
truci., telefcr ćmię zawezwał1’ Po o owie 
rat nkowe i dali o tem znać do pierwsze 
go komisarjfi u policyjnego przy ul. Jabło 
nows-ich. Lekarz dyiu.ny Pogotowia ra­
tunkowego Skibińskiej udzieli! pierwszej 
p miocy, poczem ją karetką przewieziono 
do powszechnego szpitala.

Z miasta
(Ostatnio wiadomości).

teł DVM NlEUDAf-E W ŁA M A N IA . Tej irncy 
dwuj zł- dzieje usiłowali włamać się do magazynu 
Adolfa Lodla, znajdującego się. w podwórzu reaki. 
przy ul. Potockiego I. 32. P o  pr. ystawiciku drabiu- 
k, wyjęli szybę w A n ie  nad drzwiami i tą d rog i 
wieźli uo wnętrza Tu starali się dostać do drugie­
go magazynu 1 w  chwili, gdy rozb ij żelairoą zasu 
v.ę, zostali spłoszeni, poczem zb'eg!i na ul. Głęboka. 
Tak jam o .,0 udało s ę  włamanie w  realności prz>- 
ul. Pełczyńskiej 12. Tam  złodzieje usiłowali dosia-, 
się do sklepy spożyw czego Jana Stipcnaka. Gdy v, 
oL/e p izy  jeonej jzyb ie już kit odłupali. rostai 
spłosi-ni.

te ) i W A N T L R a  u l i c z n a . Na u iiiy  Łycakow- 
skiej powstała sprzeczka m iędzy St. Sclicrera. poć  
urzędnikiem Powsz. Banku Zw., n es Aa ącyn. 
ul. Łyczakowskiej 81, a mejaicm Witoldom Srebr 
nym, zaai. p rzy  ul M alej 4 Z tego w y irk ła  awauti: 
ra, w  zasie której Scher uderzył bokserom Srebr­
nego. W obec tego posterunkowy sprowadził Schc.« 
do komisariatu gdzie, skonfiskowano inu bokser 
po spisaniu protokołu, wypuszczono tli na wofni 
Stopę.

(d ) K IESZONKOW IEC W  KINIE. Policje aresz­
towała znanego złodzieja kieszonkowego Kaz. Ha­
ka. zani. w  Zamaistynowie p rzy  ni św .Mrcltala 5 
Hak w  kinie „Palace“  z kieszeni palta HermałU 
Haidera skradł rękawiczki.

(d l CZYJE K LU C ZYK I?  Pasteim ikowy M rocz­
ka »a  ulicy Zielonej znalazł 3 kluczyki na łańcusz­
ku. Są one do cdebTania w  pierwszym komisarficis 
pobc. przy ul. Jabłonowskich.

Ostre kary dla r& d jt>s!u - 
chaczy

(Od naszego korespondenta).
Wiedeń, w styczniu.

Dyrekcja p o c z t  wydala obecnie roz­
porządzenie, na mocy k tó r e g o  wszyscy ra- 
d os! chacze mają bezwłocznie sprzedać swe 
aparaty, o i'e nie zapłacili aL mamentu.

W  wypadku zna eziema aparatu war 
d;owego w  mieszkaniu 1 adjosluchacza, który 
nie uiścił należ ylości abonament, wej, zo­
stanie tenże skazany na zapłatę kary pi 
liężnej do wysokości 600 szylingów lub tez 

na więzien‘e do iednego miesiąca.
iVłlEC?YSŁAW . s a l s i e
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Dia tych, którzy nie wi 
. dzieli jeszcze w

A P O L L O
Tfnitejio il.nu ostatnie un
po cenach norma!nycb 

P o c z « j t « ł i
R u F le F ta r s t t l

s e a n s ó w  o  g o d z in i e  3, 5, 7 i 9  te j. 1114

B r n « ł S a  b ie ż ą c ą .

a W l Ó K t i K

rz. kat.: Pi tra,
d gr. kat : Fteopem.

T e m ^ e r a i i i r a w  d  -n u  17 b m  
o  ftc c is in ia ‘ 8 r a r io :  ~A 3>:

i iE lT in U A ! !  T K A fłtO\V MIEJSKICH. 
TEATR W I E L K I

r SdżiaW* S7. lnu. . .W iec zó r  (u u eczu y
.1 rłrW i G rcm o.

W to rek  18. Inn. „ N ie d o jr z a ły  ow oc".
T E A T R  M O W O A C I.

JNidii d/.i.ó-ek 17. lut!. ..Księżna Cyrków-
t '

V. i. j iek  18. brn- ,.0  i cm  jes zc ze  n ie  w ie
cA'.:." Ofieref l.H-rewja. " T ..... " ^  j

I t ,A  I U M A Ł Y
JA'tra. tiz aick : 7 ajemnioą ■ i)owoł1 «  ila. Vtóstęp 

■\ RiKwią go

\J*Oi tO - Kurier aa-rsk'. 
CHIMER \ : ,T ickń- Coogau —  C h ło p a k  z  vd|H- 

w  b ia tyc li r ę k a w ie z -F .tT A  M O R G A N A : li­
ku dm nr a  Siraeh w nocy. .

KOPERNIK: Nieuźw.t-d de gady.
I.EW : Kryzami- li afuj Róży, oraz Dziennik Gau-

M *RYS5ENKA: Met'- New-Yorku i C ow boy
%;.r-

Dea-tiur 
i zez cizikie prerje Oklahomy

NA..-;/: 1 'E J L E T O N  T Y G O D N IO W Y .  -
W ni numerze, zdm ifcszeznm y fc j le -
lioe ty g o d n io w y  W  R a O R T A .

.MARYLA GKEMO, jedna z najwybitniejszy cli 
ratfcatek współcr esn y cli. wysiani w  o Lw ow ie  Je­
den raz. w "teatrze .Wmikm Uz s 17 bni. Artystka 
■ '-kona s/.ercS .poematów tanecznych klasycznych 
charakterystycznych, którymi w ostatnich latach 

triumfalnie kroczyła pr-ez estrady całej Europy. O- 
óiną tiwase zwraca też n eb yw a ły  przepych 1 po- 

nysłoumść Kos-rnnów. świetnie skombT.owanych w 
P m  wic : sivlu. Akompmruic n. Dora (iretno

„ T A J E M N IC A  ' U l O b f f l M A " .  ŁJrtct- 
ną ta  fa rsą  nmeTy kańską w ys ta w io n ą  kap i- 
i d n ie  p rzez  1\ a tr  M a ły  p o w ita ła  tak  prasa 
luk pu b liczn ość  n ie zm ie rn a 1 jcęĆHoo. Znak „- 
n i ly  a r ty s ta  w a rszaw sk i R ó ży c H  -,>i az u igd y  

i 'c z a w o d n y f■ nasz R as iń sk i zd o b y ł1 sob ie  
w ra z  z  ca łym  zespo łem  p ie rw s zo rzęd n y  suk­
ces, o pu b liczn ość  k ad ym  razem  opuszcza 
ulę T e a tru  M a łe go  w  w y ś m ie n ity m  hum orze, 

Ar ok res ie  zab aw  k a rn a w a ło w y ch  je s t  to  też 
sztuka Idea ln a , ś w ie ln io  baw iąca  p rzez parą.j 
god zin  w idźa .

Ilolosku Malem ppt .Lwowem. Był ou zajęty 
u Wiauysiawa .borsusa. —

K O o u ic i  n e iH P Y  y KOLEJi M oszczen ica-
~ c ii.e e— W jłsów a - Krynica poszukuje inżyniera z 
dz.am Pudowy oróg i mostów do wyKonaum pomia­
rów. i kosztorysów projektowanej l<nji koić,o w el 
długości okoio bo km. U ien y  timezy wnos ć do koń­
ca sAc-n .a  br. p„u adresem Magistratu m.asia Unr- 
hc, który leż tkiziisa szczegółowych inform acn co 

PODZIĘKOW ANIE. W'ydz'.at Towarz. Dzlfcn- da wym ogow o ien o^ycu . ' 22b
aikarzy Polskich we Lw ow ie  składa tia tein m ejscu i jfd) A R E S/TO W A N 1 A. W czoraj pol eją arew.- 
sordeczne podziękowano tym wszystkim, któr: y  f towaia: Joz.eia Koralika za n.ebc. p.cczne pog.ozio; 
dopomogli swą współpracą do urządzeua S y lw cs - ' Mac.eja ł-eeóKh. zam. przy m. sw. Aiarciaą 2k, e* 
trowej Reduty Dziemiikarsk'ej w Teatrze Nowość5. ' raz \vij t/strewskieRo. :jfi.-j;sZK. przy m. Woiyńsk.oj 
W  szc: ególności wyrażam y goiące pouziekowauie M  za. wywo-.anie awantur na uocaćó; na oto Marja- 
Zarządowi Zw  ązku Artystów scen polskich wo na m erwana, mirarza, in.es.łkającego ua Olazu- 
Lw ow .e za okazaną w tym względzie pomoc i bez- rowce 9 i Aaoha i rocn m.a.ia. rzeźn Ka, zamies/.ic, 
interesowność a W P . Artystkom i Artystom : Hor- przy u!. Łycz,ai\Owskiej 92. za awanturę w Kawiar- 
bowskicl, Kalinowskiemu kapclmistrrowi Lcszczyń- ?i . L oz a to w o jk tó r y c h  po spisaii.u z nimi pro- 
sk enui, Tatrzańskiemu, W aw rzkow  ezow i W lnkle- tokoni, po. os iaw io io  na,womej scop.e. 
row i i Zabielskienni zą gorliw y a bez"iiteresowny (a j U U łU h C Y  DUiYIOYy, K lO iyZ Y  U-
współudzial w tym program’e, vVf‘. Zygmuntów KAKAnii: p o le ją  obecne zabraia s ę  ao p rzyzw y- 
ItalkoWi zaś -.a bezinteresowny za lęce  s'ę całą s tro -) cza jena  aozorcow  uomów, by ci oczyszczali cuod- 
ną dekoracyjną imprezy. Dziekuietny również ser- ak i i posypywać p ask.em. Vvcz»raj pociągn eto no 
decznie tjmi wszystkim 'miych, którzy w  jakkolw iek  ec-P0" '  set- -amośc. nastepiijącycu aozorców : Maicaia 
Dni .sposób przye: yit li s"e do powodzenia reduty, l ózepurę «f ._  46j. rranciSZKę Krupową
urządzonej na dochód w dów  i sierót po dziemrka- lc y c za B. wska 5W. k .uaizynę MataczjnsRą tul ca 
r/aeh. - M otm  7), Katarzynę M e.i. czuk tul. pieicarsitu 4d„
W vcz:a t Tow . Dziemiikar. y  Polskich w e Lw ow io dozorcę „Ossoiinciirij' ora,, dozorcę buaynKU cyc-

Bronslaw Laskównicki, prezes. Ż°*e*° przy K ? f rn"Ka za
Di. Kazim.erz Harhob. sekretarz. HoRus.awsK.cgo. Wszyscgw^fc

. . . . . . .  ........... wym emern będą oupowiecln.o imaran.
/ A tU A l) POVł/b ł W Y K I  UNIW . Ł P0L1T. U!) VV\S/.Luł. | NIE V/ROCiC. Sara Lautman,

c.mosi. ze p. er w szy wykład prof d ia  Lcopo.da Ca- żona Kupcu, zam przy ul. Pun.karsk ei u, donios a 
ro pt. „Program  gospodarczy Po.ski" cz I. odhę- po,CJ1> ze- ,ei M(^fk-iis, liczące lut 14 jeszcze 
daie Sę w pcu edziałek dnia 17 bin., zas drugi w y- ,,rZeU sześć u vg< uniami w y s  ed z. domu i w ię-ej 
ktad pod pcw yż .zym tytułem czę>ć tl., odbędz t się ;lie wroed. .lest ot. śród- ego wzrosm. c.eiriny b.ou- 
we w to.c 18 óiu. o g. 7. w  sali Kopernika gmach dyn, a by! uórnny w sportowe ubranie popielatego 
nowy uniwersytetu. | koloru. -'chcJa wurożyia za nun poszukiwań.a.

.5 A L  iH A i . b i ’ O L 8 K ! K G O  K L U B U  A U -  RU W ypaues ruKomoo.iowy. Ulicą Lyczaniow- 
T O M O B IL O W E G Ó  b ędz ie  n a jw y tw o r n ie j  ską prze.cżożal wczoraj autem osobowem nr 7838 
szym  balom  obecnetro knrnaw r.ln . B a l t ł u : Mar.an jai.bnaK. .lechat <wi tak nieostrożne, że 
odbędzie  s ię  dn ia  16. lu te g o  1927 r  w  odom  p<xi kota auia dostat s lf  W it Szeta, roootnik tn.eis. 
.. ied n io  u d ek o row a n ych  sa lon ach  H o te lu  Kole j Elektr., zajęty lócryszcząnietn szyn iramwa- 
K rakow -sk iego . —  / g ip roszcn a  zostaną w krót- jowych ?ze,a doznał lekka-go uszkouzemu ciaiu. 
ce .azes lan e . S zt-zegó ly  don iosą da lsze  ko- (d ) NA i'L . K R AK O W SKIM  wczoraj nagle za- 
im m ik a ty . 257 chorowata Ewa Dąbrowska, zam. przy ul. Jabio

T R A D Y C Y J N Y  B A T . H E P R E Z E N T A -  aowskch 3. Pogotow .e ratunkowe od wio lo ja do 
C Y . IN Y  Z W I A . 2 K U  A R T Y S T O ',/  S C E N  powszechncgt.. .<
P O L S K I C H  G N I A Z D O  L W Ó W  póll liro te - W> /AM A.C H  S A f IC B O J C Z Y . Na Zniesieniu 
k to ra lc m  członków ' zas łu żon ych  Z A S P .  A n ia - . CŁ'̂ 11 satrbójczym nap ta się rodyny C yla Sclia-
I j  K r  s jiro w ie żo w e j, I r e n y  T ra p s zo  i S tan i- Pin' pomocn ca ha-tsdiowr licząca lat 27. Pogoto- 
■itawa 'fa i-n aw sk ic ffo  —  od b ed z ie  s ię  w  bo- '  ratiUKOwe ndż.elilo jej p.erwsz.ej pomocy, po 
b o ię  dnin 5-gc lu te g o  bv. w e w szys tk ich  czC|n despcn11kę_ iirze\v •:rztd_ s:u !U*' :i■ 
w spau iiilo  u d ek o row an ych  sa lach  H o t e lu 1
K ra k o w s k ie g o . C a łk o w ity  dochód z ba lu  
przeznae/.otio na budow ę „D om u  A k to r a  P o l

T O W A R Z .  N A U K O W E  W E  L W O W IE .
P os ied zen ie  \ V vd z ia L i i 'i io lo g ir z i ie g o  od­

będzie s ię  w  p on ied z ia łek  d n ia  17. bni. o grodz. 
•5 pop. w  P ra co w n i S e ra in a ij i im  s lo w ia ń sk le ­
g o  (U n iw e rs y te t , s ta iy  g in ach ). P o rzą d e k  
d z ien n y : 1) C/d. '1 arna  v stri: C zy  S ts rn e  b j ł 
oow iośc io jiisu rzem  2) C zl. S id a w iu sk i: P r z y  
e zy n k i lo k w es tji w spó ln ośc i .ję zyk ow e j.

C zl. Ł e m p ic k i p rzeds ia ry i knni n iika t.r a ) 
N o w a  in te rp e la c ja  sena iu  A jn d a li.  h ) N i e ­
zn a n y  k an c jon a t.

Z A U Z A D  / W . H A L L E R C Z Y K Ó W  L W . 
używa sw ych  człon ków , m a ją c y c h  pi-aw o do 
O d zn a k . P o m o r s k ie j"  i „M ieczy  H a  H ero  w- 
*<ich“  d< stawo en ia s ię  w  lok a lu  Z w ią zk u  w e 

w to rk i, ś rody  i p ią tk i w  god z in a ch  od 18—1!)

s k ie g o 1-’ w e L w o w ie . Z a p ro szen ia  im ien n e  wy 
d a je  cod z ien n ie  p ocząw szy  od d n ia  20-g o  lu- 
te g r  br. iSekreta i-ja t Z A S P .  G n ia zd o  Lyyów  —  
w T e a tr z e  A Y ie lk im  od  godz. 32— 14 po poi. i  
od 17- -20

„ R O Y A l/  K ró lo w a  au io ryk ań sk ic li m a- 
iśżyn do p isan ia , 10-cio lo tn ia  g w a ra n c ja , po­
leca  „ t> O L T Y P “  L wóyi-, J a g ie llo ń s k a  20. —  
tel. 23-11. 11203

C Z Y 'J E  Ś N IE G O W C E ?  P ;  n ią , ‘ k tó ra  w  
jiią tek  14. bm. w  te a trze  W ie lk im  za m ien iła  
śn iegow ce , p ros i g a rd e ro b ia n a  o zg ło szen ie  
s ię  u g a rd e ro b ia n y  w  p a r te rze  ce lem  ode 
b ra n ie  swoich, a  oddan ia  cu dzych  ś n ie g o w ­
ców .

§  19. O dnośu ie  dc a r ty k u T t z d n ia  10 
f; rudn ia  1926 r.r. 7640 pod ty tu łem  „O  sp rze ­
daż g ru n tu  F u n d a cy jn eg o  w  W in n ik a c h " , 
Zarząd  P o ls k ie g o  T o w a rz y s tw a  m u zyczn o- 
S p iew ack iego  „H e ,jn a ł“  w W in n ik a ch , u p ra ­
sza na p od s ta w ie  par. 19 u s lo w y  prasowe.; 
o u m ieszczen ie  sp rostow an iu .

N ic  p ra w d ą  je s t  ja k c h j j>. inż. B ro n a r- 
sk i za ra z  d rzew a  w y c ią ł i sp rzed a ! a na 
m ie jseu  g d z ie  s tan ąć m a fa b ry k a , u rzą­
d za ! w  łoc io  za b a w y  p rz y  m u zyce  ze  sp rze ­
dażą w ó d k i i p iw a. r.a tom iast p raw da jes t, 
że p. inż. B ro n a rsk i b e zp ła tn ie  z e zw o lił  T o ­
w a rzys tw u  m u zyczn o  - śp iew ack iem u  „ H e j ­
n a ł" na u rząd zen ie  w sw o im  lasku w y c ie ­
czk i d la sw >eh  c z łon kó w  i  ""ow arzy .-tw e  to 
w ła śn ie  m a ją c  b u fe t w e  w łasn ym  za rzą d z ie  
sp rzed a w a ło  w ódk ę  i p iw o . Za Z arząd  ■ T o w .: 
R o g a ls k i p rezes ; Szu m or sek re ta rz .

(d ) Z A C Z A D Z E N IE .  Ś m ie rte ln em u  za ­
czadzen iu  u le g ł w c zo ra j Jurku  K o b z ia k  w

(d ) A W A N TU R A  W  KAW IAR N I. UbiegKj nory 
cio kaw iarn i'-„Reklam ą".przy ul. Szajnochy, p rzy­
szedł także W oje ech Kozłowski, bednarz, rani. w 
Zamastynow.e przy ul. K rzyw ej 3. W yw o ła ł ou tam 
wie.ką awanturę a nawet dopuścił się obrazy pet- 
irącego w tej kaw.anil sluż.bę posterunkowego To- 
warow-sklego. W  rezultacie Kozłowski został arcs«- 
(owalu-.

(d> N AG LĄ  ŚM IERCIĄ zma ia wczoraj Marja 
Zajiiiiiewiczowa, l eząca lat 46, żona Adolfa, zam. 
przy ul. S: ep lyckch  40. Na polecenie lekarza miej­
skiego dra Weriiick.ego, zw łoki ic.i odstawiono do 
Zakładu mcdj-cyny sądowej.

B îieiiatisto l̂siegn
III.. k l l . iw .c w iF r n  11 0 1

aa m
UL. K lL ln S K IE G D  112L

t e  i i S c  rnikf.
>» Z E B Y  N A  R A T Y "
pl

R e n S j-i"  
M * r j ą « K i  7

i  R A P ?  A  P O R T
(nad kawiarnia de La Pais) — 

T t  90

Klipsa ftisdn iiirs łw a
or&s

j?c :e0«9rsiwa & p'ł*s?.
iozpoczyniją s ę 24 bm. wlnst. Przemysłów, 
dla M łop Wschód. Wpisy oraz informacje 

bourlarda 5, Ił, p p^zedpołudn, i .09^
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S p o r t  m y ś lo w a
SjioEł myślowy jest ćwiczeniem inteli­

gencji; kształci sżylikie orientowanie sic w 
sytuacjach życia, deej zję, logiczna rozumo­
wanie i wyrania umysł w kierunku potrze­
bnej dziś ruchliwości i bystrości w walec 
»  byt.

W  Ain»jfyJe stał sic „sport myślowy" 
egzaminem inteligencji i wszystkie pisma 
podają różnorodne zagadnienia, Których 
rozwiązanie jest miarą bystrości myśli czy­
telnika.

Nie są to zagadki, rebusy, łamigłówki, 
pytania krzyżowe itp., których rozwiązanie 
wymaga pewnej wprawy i powoduje zado­
wolenie zgadywacza — sport myślowy roz­
szerza widnokrąg umysłowy, dar kombina­
cyjny; przynosi korzyść duchową: ma więc 
doniosłość praktyczną.

Do propagandy „sportu myślowego" słu­
żą dziś specjalne pisma, radio i film y — 
jes i to sprawa oświaty w- kierunku nadania 
umysłom szerokich mas rozrywki inteligen­
tnej i użytecznej.

Pismo nasze wprowadza r „bryko tę 
pierwsze w Polsce i* zapewne ogół e»ylelnr 
ków powita rubryką „sportu myślowego" 
z radością a od frekwencji uczestników »a- 
leży dalsze je j kontynuowanie. Zadania do 
przemwślenia i rozwiązania mogą być z roz­
maitymi łziedzin „życia, praktycznego" — 
dla rozwiązania nie trzeba teoretycznej u- 
ezonośei, lecz tylko zdrowy, bystry rozsą­
dek dnia powszedniego.

Najlepiej-objaśni to przykład:
Oto nam załatwię wspólnie z czytelni­

kiem Wieku Nowego" bardzo ważną spra­
wą. Partner mój wie, że mogą go zawiado­
mić dopiero w ostatniej chwili. Ja miesz­
kam we Lwowie a on np. w Poznaniu.

Wysyłam następujący tclcgrrn : „spot­
kanie w Krakowie" nie więcej. — To są  da­
ne zagadnienia nienaiuiszalnc.

Pytanie zaś brzmi: Co pan lub pani no- 
•la.e w Pozimniu uczyni, otrzymawszy taki 
telegram, aby jak najrychlej porozumieć 
sic. — Sprawa jest pilną.

Dnigi przykład: Przez nieuwago gubi
pani lub pan numer garderoby — a stało 
sio to !ati,,g:o garderobiana w pośpiechu da­
ła dwie kartki, z których jedną zgubiono. 
Lokal zabawowy, tłum, dancing — wracasz 
i opowiadasz garderobianej sprawą, — ta je­
dnak. pouczona smutnemi doświadczenia­
mi — nie dowierza; a chciałaby się upewnić, 
że ma z uczciwa osobą do czynienia.

Pytanie: Co uczynilibyście n» miejscu
tej garderobianej?

TRZECI PRZYKŁAD.

R e n d e y a j i s .

P o d a ć  f> b łę  io  v a&  fe| 
rjccinSe.

Rozwiązania nadsyłać należy do dnii 23 
hm. włącznie dla „Działu sza radowego W ic­
ku Nowego", poezem w numerze z óat t 3# 
stycznia Oj. w numerze sobotnim) podamy 
nazwiska tych osób. które nadesłały i ©zwią­
zania najtrafniejsze. Z tyeh ..ozwiązań wy­
brane zostaną trzy bezwzględnie najlepsze, 
uznane jako takie przez Redakcje, która 
zastrzega sobie w tym względzie decyzję 
bezapedaey jną.

Nagrodę dlii tyeh trzech; za najlepsze 
uznanych rozwiązań ustanawiamy nastę 
pująee:

I. nagroda 1® zł.
II. nagroda powieść W. Berenta „Żywe 

kamienie".
III. nagroda powiesi T. Hrudzewskłego 

„Dzwon aa trwogę".

7 e  © p o r t u .

Zawody narciarskie
w biegu 18 km 9 %&@k\ \ i kombinacifi 

C z a m s r c h  “ IC .  T .
Lwów taft szczęście do zawodow narciar­

skich, jeśli bowiem juz je urządza, dzieje sio 
to tak sprawnie i żywo — że narciarstwo mo­
że być wzorem dla innych sportów.

W  sobotę startowało do 18 km. biegu 
Czarnych 32 zawodników, a, to 2tj seniorów i 
fi juniorów. Trasa prowadziła na południowo- 
zachodnim kraju Lwowa. Oto szczegółowe 
wyniki;

Seniorzy:
$  Czech Bronisław SNTT. l:.‘S(>"2t) łkl. 

IH -cSi miejsce 1 -sze).
2) Kawa Franciszek. Czarni 1:39*40 Uch 

Ił-ga, ńi. I-sze).
3) Rosnmis .Meksandńj'. 4V ista. 1:42*56 tkl.

I  sza, m. I-eze).
4) Witkowski Szczepan. Czarni 1:43*301 

tkl. T-sza, m. H-gie).

5) Bernaś Bronisław AZS. 1:00*33 (Łf.
I I L cia. m. II-gie)

fi) Stobiecki Tadeusz, Łzam i 1:50*40 tkl, 
Ill-cia, m. iłl-eie).

/) Ławkowa Józef SNTT. 1:50*49 tkl. 
m. Iłl-eie).

8) 'Walczak Janusz, Czarni 1:52‘34 (ki.
nr., m. IV ;.

9) Blanj.ii Tadeusz, AZS. 1:52*57 (ki. 11.., 
m, V-te)-.

10) Jakubowsk. Zbigniew KTN. 1:33538
(ki. III., m VT-te). ' .

U ) Stoćków Bohdan Czarm 1:50*04 tkl.
£&., m. V II).

12) Krzywobloeki Zbigniew KTN. 2:0.1.40 
.tkl U:,, n,. V III;.

18) Szpak Marjan AZS. 2:0-151 (ki. U l., 
m. IX).

14) Zienkowicg. -Job Ozami 2:07*57 tkl. UL. 
M . X )

15; iTojaiiowsjd Ko wstru, i*ogof 
kg K I, m. JR ):' ** -

16) Dąbrowsm Ludwik, Czarni 2:(Rflk 
(U. III., m. KIJ)

17) Jlulebowsk' Auam, Czarni 2:28 (fcl.
ni., a>, i l i l ) .

18; MLlWnowski. Pogoń 2:17*26 <kl. UL. 
m. X IV).

j9) Cbristman Rudolf, AZS. 2:31 (ki. III.. 
m. X V ).

Juniorzy:
.1) Terlikowski Ryszard, Czarni 38:38,
2) Szczepanowski Jerzy KTN. 56:56.
3) Rodzynkicwiez Ryszard, Czai ni 59:'-K
4) Wronka, Antoni, Czarni 59 41).
5) Zabaw.sk i Antoni, Czarni 1:01*49,
fi) Szwarc Zbigniew, Ozami 1:02'51.
W  niedzielę odbył sic Konkurs skoków 

na Zniesieniu, urządzony prz< z KTN, w rn 
mac-Ji swego 20-letniego jubileuszu.

Był to drugi z rzędu „puDliczny występ" 
skoczni lwowskiej. Przyznać trzeba, że wy 
stęp ren udał się wspaniale pod każdym 
względem — kilka tysięcy widzów zapemiło 
stok skoczni, zawodnicy i ich wyniki zupeł­
nie dopisały — organizatorowie zaś i twór 
ca i ózkoez-ni kpi. Loteezko zbierał ze­
wsząd serdeczne życzenia.

Okazało Hfo że sport, który potrafi san 
siebie zademonstrować przed widownią, tci 
tę widownię Pierze przepojeni.

Dziś narciarstwo ma to samo wzięcie — 
jakie ma piłka nożna w Jecie.

Lwowsko skocznia jest doskonała. Skok 
nawet óO-metrowe są na niej zupełnie moś 
liwe. Chodzi jedynie o często urząuzanu 
konaupsów , przy odpowiednim doborze m  
wodników.

Klasa dla. siebie byl mistrz Czechosło­
wacji i Polski p Wende. Niemiec z Riesen- 
genirge, który nie mając odpowiednich wa­
runków śniegowych, nie osiagDąi sjsłdzie 
manego wyniKu, lepszego od i akordu pol­
skiego (40 i pól m.). Mimo to Wende zade­
monstrował naw. na ezem polega skok nar­
ciarza. Wspaniale przygięcie się ku przodo­
wi, tak że zawodnik dotyka zdaje się ręko­
ma końców nart — stanowi tę tajemnicę 
dziesiąte) metrów skoku.

Startujący Zakopiańcy zajęli naturalnie 
dalszo miejsca — lwowianie zaś mająo małe 
treningu -  pozostali na Końcu.

Szczegółowe wyniki są. następująco:
1) Wende tllOW , Czechosł.) 38 nitr.; 2) 

Czech Br. tSNTT.) 21) nur. 8) Graca' (Sokół, 
Zakopane) 27 fe ;  4) Lankosz (SNTT.) 26.5 m.;
5) Zydel (3 p. Hfz. podhal.) 26 mir.; 6) Król 
(Si ból, Zakopane) 23 m.; 7) Cukmr (Sokół. 
Zakopano) 20,5 ui.: 8) Mielelski (Sokół. Zako­
pane) 39,5 m.; 9) Tcyssey.ro (KTN .) 39,5 m.; 
30) Jakubowski (KTN .) 39 np: l 1) Rzepeck' 
(Pogo, ) 318,5 m.; 22) Witkowski (Czarni) 17.0 
np; 11; Rozmus (W !sla) 17,5 m. '

Stertowało 20 skoczków, do komisji sę­
dziów należeli dr. Dybowski, kpt. LoftM&tp 
Wł. Kuchai, starterem był inż. T.. Badryk

Bieg sobotni J.S-kilometrowy i skoki nio- 
dzjelne stanowiły dla niekióryeh zawodników 
t. zw. kombinację, w której n.-n:i.g,iięto na­
stęp i jąee ł-ezvil taty:

W) pierwszej kl i s i e :  3) Lankosz 32,56; 2) 
Rozmus jJ,84: 3) Witkowski 33.46. IV drugioj 
klasie (i. W irzeeiej kiaslepl) Czei-b Br. 17.0S: 
2) Jakubov’ski 9.03; J) Walczak 8,67. W,.-dług 
kolejności: 3,1 Czeeli, 2} Lonkosz, 3) Rozrnns; 
4 Witkowski, 5) Ja lubo wsio, fi) Walczak.

W  tym tygodmii, w razie dobrej aury. 
odbędą, się nasi. zawody: dnia 22. me. w so­
boto, bieg pań o mistrzostwo Polski (8 kim.), 
nadto bieg 38 km. — w niedzielę zaś skoki.

ZA W OD~ł PROPAGANDOW E W ZAKO- 
PANKM .

Zwjcięstwo Lwowiansi nad StaszeJ-Polan- 
kówną.

Odbyte tn w Zakopanem zawody piopa- 
gamlowe nrzyuiosly zwycięstwo naszej twow 
skiej joistrzi ni narciarskiej, p. Loteczkowej. 
nad Bron. Sta.szel-Pokmbówną, uważaną za, 
fenomenalną, datyehezas i niepokonana, Na 
piŁ«itrzeni 4 km. osiągnęło p. I.oteczkowa 
>-zo» ł’epsż.j-‘ o 9 sekund.
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za. wodami* pauów: ' )  Sa^t«k (Sokół), 
ŻT;.. w zyńsk l {£k kół). S) F r . B u ja k , 4) Moty- 
; .■• h Sl asze l-P o lau ko , 6) D erych .

H0CKB1 Na, LODZIE
Pu^ftŁ — A.ZS. 23:0 (10:0). Wspaniałe 

z vi y«3łęstw(. P o ffo m .
LTL.—t  /Jirui 7:0 (5:0). Czarni ustawicz­

nie _iłekouipletf.wr,ni Zaczęli grać w ó-icę — 
w drnffiftj i>ołcwie żfiŚ grali w 'zworkę, a 
nawet w trójkę. Zamiast Lekceważyć ?ame- 
sr> siebie, lepiej zaprzestać- 'ozgrywek.

KLĘSKA NASZYCH HOCKEYT3TÓW W 
ST MuKITZ

Drużyna AZS-u wa-sza .rskiego poniosła 
w 5-[eni spotkaniu jmąuzyntu odowetn klęskę 
ze strony S. Morilzer- Eislaufclub w stosun­
ki* A:ł (4:1).

Dotychczas więc ojrótny '-ilans przedsta­
wia sic następująco. 2 spotkania remisowo, 
j e th n  wygrana i dwie przeginane-.

PIŁKA NOŻNA ZA GRANICĄ.
Wiedeń. B. A. C. -  Watjćór 2:2 Siov<tu

E. A. C. r a i Hokoalt Stnimering 4:1. 
Yiejkuą — W. A. C. 1:2.

Praga. Yrwmce — Viotom Zizkov 2 :i 
(1:1). D. F. C — Cecliie Smichov 8:2. Me- 
i.eor — C. A. ł ;. K- 5 :3- Slavta — Ct chie V. W. 
5:1. Nuselsky-Lieben 2 :2. Sparta-Team atnw 
torski 7:1.

Norymbergia, f .  C. Nitrenbcrg — S. V. 
Ł iit ih  2:0.

• hai .burg, Nióran* północne — Niemcy 
śr. 3:2 (3:0.

Pitna nożna w sram,
Liemiar.o ince. Siemianowice 07 — Załę­

że 05 1:2 (3:1). .Naprzód (Lipiny) — S!avia 
r  (Ruda) 4:3-

?arzątt PŻPN-u «  „iiga“ . Według ostat­
nich informacji z PZPN-u, zarząd polskiej ma 
sistratury piłkarskiej postanowił zwołać w  po 
-zątkacb lutego wspólną konferencję między 
zarządem PZPN. i klubami ligowemi. W  tym 
celu wyłoniono .pecjalną. komisję w składzie 
prezesa Cctnaruwskiego.b dr. Szatkowskiego 
i ied. Obrubańskiego, która ma opracować 
projeki reformy systemu rozgrywek o mi­
strzostwo.

Sprawozdanie z Walnego Zgromadzenia 
LZOPN. podamy jutro.

AKADEMICKI ZW. SPORTOWY we Lw ow ie  
rozpoczyna bczplata e pod kierownictwem facho­
wych instruktorów następujące kursa: 1) kurs gi­
mnastyki dla kolegów, 2) kun> gier (piłka siatków­
ka pitka koszykówka, hockej ziemny d!a kolegów, 
a) surs gimnastyki i gier (jak w yże j wymienio- 
itycli) dla koicżanek, .4) ki»-s szermierki, 5) kurs 
boksu. — Ćwiczeń a będą sę  odbywały- w salach 
.-.'unnastycznych dwa razy tygodniowo, popołudniu 
i uh wieczorem, za leżne od wspólnej umowy ćwi- 

zących. W ydział AZS-u nie wątpi, że koleżanki 
i koledzy pośw-ęcą dwie godziny tygodniowo dla 
zdrowia i bardzo licznie zgłoszą się na powyższe 
kursa. Zgłoszenia przyjmuje codziennie sekretariat 
AZS-n v.' Domu akad. ul Łozińskiego 7. \i g. u- 
rzędóiYych od 6 do 7 wiec z

AZS.- Lw ów  organ zujc sekcję hoclceyową pań. 
Informacji udziela oraz wpisy koleżanek i kolegów 
przyjmuje sekretariat AZS-u. l w ów  ul. Łozińskie­
go 7

L E fi jA  AKADEM ICKA AZS-u zawiadamia ko- 
icgów, że przyjmuje nadal wpisy do LCgii akad. 
Pracą w Legji rozpocznie się w  przyszłym  tygod­
niu. B lżs zy  termin oraz miejsce i godzinę zebra­
nia poda AZS dr wiadomości kolegów w dzien­
nikach I wywieszkami na W yższych  Uczelniach, 
/e względu, na póżmejsze ulgi w służbie wcisko­
w e j.le ży  w  interesie kolegów zgłaszanie się liczne 
do l  egjj akad. nformacJi udziela i wp'sy przyjmu­
je skretarja* AZS-u. Lw ów  ol. Łozińskiego. 7 (Dom 
Akademicki)

Olbrzymia szarańcza 
zalała Indju.

C h ło p i  k U id u scy  %
n i^  p rr-r pom cćy  ogn ia .

(b ) Niew dziani dotąd chmura 
szarsńe y nav.:edzifa Indje. Owady są 
ogromnej wprost wielkcśo*. Zaj.ly one oko 
icę Gużarapi , rozciągając si na przestrzeni 
.i“ćdzies‘ąc u kilc.it U ów. W  celu wypę 
dzenia niszczyciel? swych , s>!onów chłopi 
hindus y, rozpal li ogromny ogitm

Program radjokoncertów 1
m  poB fidzla .ek A, 17. stocz* 

n K  - S N .
Dayenlry łt>9: g. 21.30 M uzysą aawpych

czasów. ■ ;
łfily e isu m  4450; g. 2130 Musiyka Uueezna
Lozanna 850: g. 20.(6 Audycj- teatrah.a naj- 

wybitniejszyclt ak«>rd« Teatn. Wielkiego.
Budapeszt 555.6: g. 20.30 Koncert. Recytacja. 

M uz,ka cygańsict.
Bertlu 483.9: g. 20: -75-ecei W . Kiemella, ieso 

id wory,
Stocknobu 434.5: g. 21.45 Kurs stenograui.
Stuttgart 379.7: g. 20.: Retransmisja z Karls­

ruhe. koncert sywłonierny.
Mądry I, 373: |  19.30; Koncert muzyki salo- 

noweH
Osło 370.4: g. 23. Wiadomości prasowe i met
(Modjolan 3I5.S: g. 22.45: Jazz band z bant to­

skańskiego.
Warszawa 1.015: godz. 19.45: Szkoła jako za 

kład w ychow aw czy, w yk  bid p. Tad. Łopuszańskie 
go, —  godz. (9.45: OcLzyi pt. Renesans francuski 
i flamatidzkł'1. wygł. Lech Nteutoiewski.

3ó

Wielki teleskop w Trepe* 
to wie.

Sn  ł  kosztoje s hemal do ąparatu radjo- 
wego Konstrukcją można orz2pro- 

wtadSk' samemu. łnform=cer ^RADIO - Kl- 
NOFOT* Lwó a', 3-g> Maja 11 a. Teł. 34 -26

Rozmowy teSef. m^dzy 
Londynem a N. Jorkiem

G ło i  s ły sza n o  w y raźn ie .
(b ) Karol Kuight, dyrektor pew rego 

teatrzyku w  Lor ivnie, rozrnawiaf teiaforii- 
e7nie przez Atlantyk z swoim koiejrą p 
B wesem z Nowego Jorku, Potem rozma­
wiał z znaną artystką kinematograficzną, 
G  etą G  "bo w  Los Angtlos i słyszał wy­
raża e jej głos.

Naczelny redaktor:
B R C M IS I k '.. L A S K O W N IC K Ł  

OdiMroWlzialny redaktor t
JO ZEI K R Z  YS ZTO PO  W IC Z .

D y re k to r  o b s t rw a -to ru m  a s tro n o m i 
czaegc p. A s c h tn h o łd  w y ja ś n ia  s w o je  cie- 
Kaw? spostrzeżenia n a  Mar ie.

% sali - k§ąieaFir-P%.
(KONCERT WACŁAWA KOCHAŃSKIEGO.)
W acław  Kochański był i pozostał prawdzi- 

v'y:n maetrem małej formy. W szelkie utwory teł 
kategorii wyczarowuje ze skrzypiec w  przędziw- 
by sposób, wlewając w nie tyle uczucia, suDtel- 
i lOści, waziękn i śp ewnosci, czyniąc jc tak ujmują! 
co pięknymi, że słucha się jego gr$ z rzetelnem, 
praiwdziwem zadowoleniem, fest w niej' jakieś ó- 
derwanie od świata, zai>aui:et»nie się w pięknie 
iem bardzicl usprawiedliwione, że artysta umie: 
doorać sobie pr igt;am jal- mało kto. Onegdajszy, 
składał się poza Sonatą G -d"r nr. 8, —  z Beetho- 
vetia i>rzep ękuego Koncesltu skrzypcowego. P. 
Nardiniego, istotnie ślicznych, pełnych inwencji: 7 
..Czterech utworów skrzypcowych op. 17 J. Su­
ka, w-reszcie z szeicgu u iworów  drobnych: S zy ­
manowskiego (Romanza). Moniuszati- Melcera (Diun 
ka). Statkowskiego (A ime Blonde). Każdy z w y- 
m enloiiych utworów w interpretacji Kochańskiego 
zyskiwał w łaściwy sobie wyraz, był zdolny dzia­
łać bezpośrednio na słuchacza, czy  nim było pełne 
ognistego zacięcia „Appasiouato. lub smętne: ■ „Uu; 
poco troste“  —  Suka, -czy przepojony rozlewną 
kantyleną „Koncert** Nardiniego, czy  naiwna „Dtmi 
ka“  Moniussaki-Melcera, czy  nastrojowa ..Koman- 
za“  Szymanowskiego Kochański umie tak nastroił! 
słuchacza, że tern sluctia go, zapominając, że poza 
temi cyzelowanemi cackami jest ugór szarego, co- 
dz7ennego życia Takie chw-He są dobre , dużo-- 
warte! Tern bardziej żałować należy żc k.:...cert 
w  czasie którego jako akompaniatorka wspłdzlała- 
ła p. Helena Ottawowa (nazwisko starczy za o> 
cenę) skupi-7 niewiele publiczności. C zyżby  stra­
szakiem był tu nadp!s nad zapo.y'cdz!a koucertą: 
,.Na dochód bwdowr Domu miizyków-pedagoRów*'?

Pro!. Lesław jaworski.
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L li Dagover w Fera- 

mounefe,
(panin-ess.) L ii i  Dagover Kaangazowami 

m tiid a  na przeciąg 4 miesięcy do Paramo- 
unta tytułem próby, Po u p łjw ic  tego czasu 
wybiuia artystka albo pouastanie nadal w 
Paramauneie, albo też powróci do Europy, 
skąd otrzymała już kilka nroirozy ey j.

Podziemia w Chicagu,
Powyższy tytuł nosi ęslajui ubra;: Pa- 

rainounta, znajdujący sic obecnie w iazie 
zdjęć.

Humor w kinie
W tygodniku szwedzkim „Biografaegi,- 

„ęn-‘ znajdujemy szereg udatnych onegdo- 
tek kinowych : .

Publiczność: Przed kasa kłuoit jatru stoi 
dwudziestu ludzi oczekując swojej kolejki 
1 Policjajjt *. N i«  macie uai owie na co 

ezekad ! B ilety sa wysprzedanel 
‘ ' Jeden z ludzi: Teraz w laś iic  maja w y­

płacać nam po 4' korony za to, że pi zez cały 
dzień ntałióm., w ogonku.

Podczas zdjfć, Beżyse . Na miłość bo-

sj.3 , puni umiera zupełni i j«.k malowana! 
Więcej życia w mienie śmierci ł

Zawiadomiła. Maż powraca popołudniu 
z biura do demu i zastaje drzwi zamknięte 
na klucz. W ali przez kwadrans — nikt nie 
otwiera. Zniecierpliwiony sprowadza ślusa­
rza i ohvi, r# drzwi, po<r,em znajduje na 
s wojem bhuku kartkę od żony: „Po­
szłam do kina L a s  >eżv pod iłomianlia".

Orkiestra. Jakie instrumenty muzyczne 
posiada.pan w swojem kinie t

. — For top jen. dziesięć saksofonów, dwu 
gazony, trzy piły i dwie .-mszyny do ni 
sauia

-■ Jak zostać artystka filmowa t

Opriimc Griffjtł), utalentowana gwiazoa 
First Naticnału. postanowiła poświęcić 
w^jśó wolnego czasu pracy literackiej. 
P ;erwezy jej utworem jest książeczka p. t.: 
„Jak sostnó ^wiazdr film«>wą?‘‘, zawierają­
ca szereg .rskazówek i rad,, oraz njmuiae*- 
zagadniecie ka^jery filmowej pot zupełnie 
nowym kątem widzeniu. Ksii żeczka ta tr? 
sr_ła obecnie w polskim przekładzie nakła 
dem „Drukarni Bankowej" w Warssaiww,

5H§

NIEZAWODNY ŚRODEK
przeciw reumatyzmowi, gośćcowi, kurczom 
mięśniowym, nerwobolom i tym podobnym 
dolegliwościom .lajlepszem nacieraniem jest

I C H T I O M E N T O L
Przeszło 5.000 podziękowań i blisko 

200 atestów ze strony lekarzy, klinik i 
szpitali świadczą najlepiej c wartość1 le­
czniczej tego nac erania.

lchtiomentol jest do nabycie we wszy­
stkich aptekach w  Polsce lub wprost
w  L a b o r a t o r iu m  t n s m l c i  a  p t a k i  

D ra  S Z Y M O N A  I ,C.L  IA N A
w Samborze Nr. 4 16

PROS1EK OP 30LU GŁOWY OLA DOROSŁYĆB

yKSWALSKIW
J f i \Q śW Ą :Ń$tijLHIŚi0 - m

1 J p i3 S  B O L E  G Ł O W  Y W  i

m rn s
A, loinp kicełoukowyah — 
Baterj - do radiofe il — 
Ognika nioki J I suoi.e — 
ci matowanej JakoSol — 
fabryka elen* n.ów „Enar- 
gos" Warszawa, zastep- 
. Po. -ka Sr ,W U Ir  

K7 N"‘ Pas- !  Mikolascha, 
Tol. Sr. 1-13. M

Riuchce
, iijlefC ki ,n p  'w  tbyt 
dla .  .ych produkt. w ' 
towarów,

UlBClI OfilOSi
s ił aatychmiast we

m i t  u i  N u t y c
n a j p o c z y t n i e j s z y m
dzienniku krajowym — 
md iBO dala* reklam

•opielenysaoraśia
w/datK- u czyi i m  na 
w  adoutn ia  •

bpec js lls ta  chorób sk irn y th  I w tm ryc? ,

Dr. E. BiliifksHń
5 ordynuje obecnie |tl. HSfjitCki f  od godz 3-6.

10.9V

■PCCIAŁISTA CHOROB PŁUC. SfRCA i ŻOŁĄDKA

D r .  F E L I K S  H A H N
Lwów — O róde :l.a  4 8  — T e le foa  '5 4
P rz e św ie t la n ie  Rcenttfenenr

Spoejalia la chorób w  >n i skórnych era* kosmetyki
ilr #  # * Ł _ j t k a  J Ł  M * ł  ■ semind. szpit. afuJ-Rr.
uf. -  r W R  % g  s ł ó  m acki .a i >4 .
naprzeciw ,,<?Wuei poczty, aczenic piam, b oa »ww 
włosów elekt oliz li ip.. i areewą.— Tei. 16-01.

10C04

lit. Anna KilGUTOWA
ord. w choroDach skórnych i wener, od 3— 5 
po poł; p r r y  u l  F r i a d r l c h ó w  8 .

1?2

at. n. Feurias
Lwuw, p l  k tm u iK i  S  (ktno ldarysienka;
Prześw. Roentgenem. Leczenie Dlathermią

11211

Szpit. Powszechnego iir.frluibSaaicka
irzyjmnje w chorobach <=lcórnycl i i ŵ nerycznyoii 
'db koDiec od 2-5. w M O t k .  1 . .  1.
ip o ija lis  •  (S n ó s w .n c r ir tz n . i ah.r.<y H

tt R S  ti k Sś3 O  b. schoad. szpit, wied 
iw ie  I#  B ZU fia8 «y  i lwów. ordynuje 8—9 
2—6, w “licdziolę 9 -1 Łwóar. ś S  t f  2 1 1 

ul. Pańskiej. Telefon 48— 01. 1 4
Le. -r. c orób we.ic mim nó «Jt
ryczi.,ch i skórnycn l v l a  WUS SiaSni M 35 Hm 
ordynuje oi 12-5-tej pi. H a lic k i  7.. nad Kawie n 
CcDtr. tel. 13 °0 f-eczenie Is.r.a.T kwarców-.. 1000.:

Spec allitka chorób skórnych i wene..

alr̂  Lau ra  F iD le^bauffl
>. sekund, klin. wied i b. ick. Szpit. Państwo w w t 

Lwowie —  ordynuie „d  3— 0 popot obecnie u!. Sio 
*ackiegc I. 3, parter. 100!:

Najstarsza konces SZKOŁA KROJU, MO­
DELOWANIA i SZYCIA „STEFANIA '
Lwów, Szaszkiewicza 6, naprze Poiicji. [119.;

HąlkhdfBcsniciszyni środitiBm
uśmi-r. ającym reumatyzm, nerw, be le. bóle rnęśr.i. 
gościec, tamai.ia i g  JU ■ R Bnfe U,  ̂ T  
t, p. didegi-wo&ci jest 9  f t  l i  E P l  l u  8
W YROBI / T T E K I  KAROLA AUGENSTgRNA, 
Lwów, ni. Krasickich 20 (rdg Kazimierzoersklej;

75

PA IEROSNICE
S R c B R N E  w najmodue szych  iach
w wielki • jyborae poleca najtaniel tlrra?

'• G R f l tB E R C  S y k s tu s h a  4
9f



„WIEn  N O W Y- N i. 766/0 * d.»h łS „/ja*. i92?

w sklei'tc £laENBSRliA I) 3
Ś L IN IE  dlu PA N , pu.ic.nek dziec. SZLAFROKI, BIELIZNA. TRYKOTAŻE. P J N  

C ZO C H Y  o 12®/t niżej cen konkure.icy nyeh. 251

Halin i Rtt>i nadanie} na ą̂iy ? rtadMM ntnm any
•  i ”  U *  wtosrnne z n o rsk ie j tr; v y i K a n  pk  i i o t c e  i I j  sk! f  & B 9 W H 9 U 9 R  *

kapy, firanki itp tylko Sobiedciogo 21, E. Haglo-. Robota solid.
3z «

W

Z ió łk a  o d t ł u ś ć  apice i p.-zeczyszciające 
P  R  A . N  < ^ T T T . T  

USUW S JĄ NAUMtERNĄ « m O f \
L e c i 9 obstrukcję, ruumaty-h arii-tyzm, glcht 
i k i i !  choroby, powstał.) na tle ziej przemiany 
materii, jahotei choroby wątroby, nerek i p 
cfcerza moczowego. — Czyszczą krew. —  ałoz 
puszczają kwas moez, piasek 1 kamienie iflłc. 

GŁÓW NY SKŁAD: 15i

A P T E K A  P O F -  Ś W .  A N N Ą  
i u w ó w i  u l .  J a n o w u K a  $ 2 .

}feyUUte<j£AłrYM ifiOUwtM *5M1£RÛ M

REUMATYZM
tRMKHIaBOitfiłOWY' ZEBÓŴ  '
JEST WYPRÓBOWANY 5» lATŻO 

I SA5«GD7.0NV 
M E D A L A M I

' OtEMm* lARTŁUAIUA ' r e TARNOPOLA "
Os NASYCI A WSiąOŁiE

' IfłTudftWlAlWOTAY M-.A0 UTiyiMWI
AFT łka m i kolasch a

lw ó w .

l 309

i w  „ M t u t i i r
n a ;w ; t i nyfb& liise i  n a jt  iA s s e

poleca ze sw ego  składu 12!

W iT O L O  T R A N D A
L w ó w ,  u l i c a  P o d l « s K i e g o  2 .

! ile  kiipuĵ el
Sprowadzanej tandety
Gdyż macie na i.iiescu tow Ir 
najpr~*duiejaiy i tańszy, be 
9 ® -  wprost ze źródle

ŁOŻLiC KA DZIKJINPJ:.. 
UMYW ILNiE, WISZA ' I U S  JĄCE

. M EP1 “ 'KARSKIE i d.

JOZEF PSOOffi Ś iS S !
Lwdw,Tercjarska10. Tei. 15.88
(boczna ICIeparowskeej, 5 minut od przy­
stanku Iraimy, kośe iw. Anny). 15? 

ZASł ĘPClf POSZUKIWANI

Z n  1
g  wj u onujc k a ż d ą  Cf*pori.c;i‘ 
* złotniczą na poczekanin —

ttfObr, Sobieskiego 2
NAJSTARSZA i NAJSOLIDNIEJSZA F-ma
W F i M ą ’ Lwotr Japlisia 11
polec- na IUr nv 1: GRAMOFONY aagr. r<5- 
£ayefc systemów, PEYTłT kraj. I zagr., ostatnie 
rswości taneczne, or-* śpiew* w wydaniu ,Po 

lydrr*. .rulumbf-" ^irlopHiMi*. 
W*r»nki do«odr« 7" r-i. 17- 2 >

M ^ffL E  N A  R ATY
W L A S N t G O  WYROBU. S P R Z E D A J E M Y  
K AŹD S jS ju  B E Z  P O R Ę C Z Y C I E L A

,.F  A  M E  T A ’'
Fabryka mnbti, hmvi, Rejtana ff (naprzeciw  
„B agate li") i Brajerow.tka 9, tfeief, 3-69.

170

Z A W I A D O M I E N I E

 ̂HERŜTY* , fiSEWfl“ lif t
zawiadamia upizejn ie że t a p . o w a d z M  
z ars ert dzisiejszym dli wygody PT. Publi­
czności sprzedaż swych znarych z dobroci i 
ulubionych przez dotychczasową PT. Klien 
t )lę gatunków kawy i herbaty prócz swego 
sklepu w  następujących miejscach sprzedaży: 

Lettjonów  1*#.
P l .  S m ó l  l i i  4  
° i , ó t  i i a w s l t e .  1 2 .

(H ę t r r y ń  .  3o g>  14.
Pol ocK lt '.o 20.

Ł y c z a k o w sk a  48
WAzy.tr.ie miejsca sprzedaży wydają kup- jq- 

cym beptatne bilety do kin. 150

l i k i  r a n !
tkicia i i Co tjumy włóczkowe, Ka- 

njiz 1 ki i Pulloyery męskie : damskie, 
o wary tylko pierwszorzędne poleca

Magizyi T ry k o ta ż y
Pi ilarksHi 3 Etf BHHili

O S O B N Y  ODDZIAŁ SUKIEN  
B A L O W Y C H  i W fZ^TOW YC H.

iizyu

aa HdTif i ln m r  .......
materace, wkłady, garnitury salonowe najtaniej 
wr D O H O r i U M ,  S t s p C s H y  8 4 -  10t

Skład papieru B-ci SITARZY
L w ó w ,  u l i c a  S o b i e s k i e g o  9
poleca wszelkie przybory szkolne i kance­
laryjne po cenach najmższych. ».»,

nuay znakomity i . «,- 
ueh dio pra«myalu ple
karskiegc, podnoszą :y 
rybilnie jako ć ple- 

czvwa. — Wyrabiiis 
BROWAR KRAK. JA­
NA Gd KA K rik iw, 
ul. Lubicz 17.

.-idi>l. Bramie!, L w ó w , Kordeckiego 6.

L. 6591/25.

Ogłoszenie ikytacii.
Wydział powiatowy w  Kamionce Str, 

ogłasza licytację na sprzedyż d zewostenu 
około 1590 m3 drzewa na 8 moi gach w i©* 
sie gminnym w  Budkach n Manc n iic.i.

Licytacja ustna idbędzi'- się dni 9, 
lute go l9U7, o  ępazinie 12. w południa, 
w B urze Wydziału powiatowego w  Kam.or.- 
ce Str., a oferty pisemne wnosić wolno do 
godziny 12-tej tegoż dnia.

Cenę wywołania u.ianawla się na 
15.793 zł., wcdjom licytacyjne 10% ceny 
wywołania.

Bliższych inic-mac, zasięgnąć można 
w kąncelarji Wyoziału powiatowego w  Ka­
mionce Str. i w  Urzędzie gminnym w  Bud­
kach nieznanowskieh, w  godzinach urzę­
dowych.

Z  W ydziału  pew lrtów igc
W  Kainioiice Str. Jn: , 5. stycznia 19?7. 

217 Komissrz rrądow  .

Paii am. etisrya na wim
uda Ino. bespliti.ie p rady, jak  pozbyłam sią ane 
mji i upławoiy. Proszą zaiaczyć maSką na oapowiecK 

ni Ktkcw, Gdańsk, Lan„ -«sse i lt H. oddz. 2i3f. . 
- ' s 204

KONC. SĄDOW E BIURO ZA ^  taiySlĘŻONEGO  
■^UUMACi.a WSZK81 KtcH JĘZYKÓW CI CY H
tłumaczy ciokumenty urzędowe i Lądowe, i.w adectwa 
a :k o  nc, a r - z  lcores.por dsncje h *  .d lo w ą  i „ r  il . ą.

Lwów, Ssbieskttgo 12 ł-a MICHALSKI
i ’

^ t i U R p o s a t Y
D7J r .W C Z Y N Y  do w?2iydi- 
k iego, f. gotowa nidin l>o- 
nr,ukuję. Z o fi i  Chns«ut>w- 
skio.i U, 3, p. mie«r.k.IW
AGENOt «fo bpvŵ a%T 
obrazów  po$ixukiwAiu J>o* (diod dKtoniiy 10—50 v.lo~ 
tych. Kaucja  lub dobro 
Kaber pieczeni o wy/tmpano. 
Now icjusze bod<ł pouczeni. 
Ogłoszenia Lwów. Skryika 
pMc/.towa Ne. IW. TU$5
U ZD O L N IO N Ą  p»nruj Bkio 
pawi! prĄyłmę nufcych-
miasi. Wiadomość: R>iłt»- 
ve«co !^ f ftklad wedJiu. —

nm
ZlfO LN  f  insiruktiir księ­
gowości na prowincji, Ka­
ra* potrzebny y. re feren ­
cjam i. O ferty  do Ą dm in :
w iek u  r**d „N r . —

!  3 jOTS
ZDOLNA Hietiutypi.ĄikM —■ 
stełioh?riUti;i;tca sr-ybko po 
poi.Ąku i niem iecku, z la- 
tlnem pismem poszukiwa­
na prze7. poważna fiećiH. 
Posada nn\.ycji.Miasi. do ob 
ję<-ia. Otectę » odpisarai 
świfided w złożyć w Mm. 
W łoku Now ego pm) „Zdoi- 
nn s ilą 4*. 11 IW

POTUZUJ1N \  nutycliouacit 
pfac/.ka fachowa, um io ja ’ 
ca pv »ć  na masKynie —i 

popędom eiektrycr.uynjt 
w fewnnwirjuin Cz«rworieffo 
ICiT.y:?5H, Lyir/nkowska 107, 

11085

SLU7. \CxV umiejąca 
whć poirz&bna y^ra 'i. 01: 
Kopnrnika 43, skład we- 
a u «  od tfodtt 1—fi. 11909

PO S20K U JIS  In lol. poko­
jow e j raloudj vxj ówiuda- 
etwoin J5 ostatn iej służby, 
um iejącej ludnie lurać i 
prasować, 5 pokoi do f r o ­
terow ania, Pens .i a 30 >d. 
fiis ty  pod „M łoda*' .\dm: 
W  i ok u. 1IW8R

P.KZYJMI-; U-pszn d/.icw 
c/ynkę do jK-slui;' domo­
wych, U l. Wyspiańskiocro 
J», i .  i> lirąwt 3. 1094'«

PU7.VT.JM15 ssraolnu kobic­
ie do ws7.5'śtkieico, świade­
ctwa wymaga no. W iado ­
mość od 11 do 1 — ulica 
Snopkowskn 1?, »i g&t\ifO- 
dfirr.it. -10871

RU T y NO W AN  P.f w ycbo- 
wawc/yni do tlwi.oh ehfop- 
i'7.yk'C*w pi»SY«icuje. \V i {*<J(»- 
łńtrśd-: I,.vc.:nkovt'<kfi “24 n,
w r**s { a u rac,i i Mii:;.

2!07,W 0 7 1 C IU L A  p ieczyw a 
«d(dneffc» z swołem ! s/itan 
dand p rzy jm ie  piekarn ia  
O m leek a  7ł, kanejn.

rAĄH ’l\ i>  M A J  A T K  U P o ­
lok  7i\u[y ad f;uczący po 
s/.ukn.ic od y.nrir/, pmnrr.t 
fo s  pod a rcv5e ąo Va w a ! orn —  
r, k̂ilkuletnią jiraktyką. — 
Nie u wj?if I cd n i out* '/.ostaną
boy otlpoftiodńi, rnipisów 
K\vjnd*cMv sic nit* ’4wr?tc».



.WTCK Nr. 767tl?> dnia Ttycmia 1D7/

POSTUKUJ* starswj om- , 
by, ’ i iiioJnoe! gotować < 
f ygthie dla dwojga 
•sób. Z r io u e n ia  «£  U — i. 
Tarnowskiego 7, XI. V —
Sjczarfiuitt tuwB.
V  tt .ii/ iZ "K IEK  — raę- 
I..1L )>ołr.etiny da taitrrhl 
fa jan s - „Paoykó ■o" pod 
Stanisław owęju:. Zglosaenia 
pisemne i  sajioJi u ton. 
runków: Bii-ro, Lwów, W. 
Marjaeł-i 10._________ 11161_

PO SŁU G A C ZK A  poaauki- 
■-n a . Ły-aaków , w ysptań  

i :g 11. p M1TŁ

ŚLU ZA C A  do WBiystkitgo 
lKilracbnn. Taósk-i Nr. 6: 
Cukiernia, 111*7

a u i io m  . Mi Miniater- 
rtwd W; B . i O n  Kurer 
Kroju Modelowani» i Bar 
i u .unakicg i % prawem

wydawa_iia ó w iad .itr  —  
prowadró absolwent wyŁ- 

ej Ak-demji Jn„ju w 
.'i ig iu  i w Drtti j  NIK 
I iH Lwów , ós ' | 
(bor- i  PI; kani >1). W*

NAJ8ZY  jZ A  metoda wy 
n m « ia Jery* ów owotr- 
tnyeh, BCOLE, F R A N C A ] 
SE. no: jo  11(08

81 Z Ł O T Y C H  1 rmipleiny 
kurs s ten c j,.. 11

H  kompl ny 
(rafii polskiej. 
E LO LE  f r ćniemieckiej.

CAICE, ia to rego  Nr. 34
11(03 I£ f° ,

N A P J U W K  ZEG AR K Ó W  
ora* JU iC T E lW I. nskute 
cania się we fin n ii l i i -  
browski — Kozw ldu . .; ski. 
Akademicka 2, praea naj­
lepsi. siły fachowe — po 
conaen przystępnych. —

  urn ' |
H K M O B O II i  G *N A  —  ’ 

" w  5—6 dniaęh bea le k u  I 
a. a. Fiędsieeteeiolotnie 
doświadekenie. 'ysyłnm  
praepis aa pobranie ... p o - , 
eatowem 5 u . N u .  i Pc n .e  1 
n e . Wio/abowski, felczer 
szpitalny.________________24L _  i
'  u BTE PjA N  kr jtaT "— do 
wypożyczenia. tylko w  do 
hre ręce. Nuiocki, Bato- 

7. I I .  p. 111(0 I

KO ICES. KURSY HANDLOWE 
I 8 F J ]  G L U U N S K l i J

Lwów — ul. P a fi s k a L 14, 16 i
przyjrr.ua W PISY  na kursy: 

a) huit.ilowe 5-miee. (czesne miei. tl. 11—) 
b/ -tenogra.ji 2-mier, i 5-m ea. (czea le miea. 

zł. 4*— ) i k t li^ ra f ji
c ) pisania na m aszynach 6-tyfc i S-mies. (c z e ­

sne mie— zł. 5’—),
ci) o b .y cn  języków 5 -m ica. (czesne m ic s .z ł.4 '— ) 
e ) tow aroznay . ^iwa,
O .'d z ia ły  m <;tk> i żeńskie p rzsdp o L  i w iecz. 

(d la  za ęt oh l w o  Io w o  specjalne w iecz. kursy od 
g o d i. 7*JD. P r  spekty darm o. In form ac.e  i w p isy  
crdzicun ie  od  12— i ‘30 i od  7— 9 w iecz

Zarząd: Prdf. Dr. ,OZEF GLUZIN aKL

W  DZIERŻ/ W Ę  wezmę 
realność na Podola. Listy 
n<yt Krochcr./sld ei i r * l ,  
Starobrody, p. B roa j —  

224

S/OFER, kawaler, poszu­
ku je powody. Z gbszen ia
listow ne , pod ..K awaler" 
do Adm. w ieku . 11024

R YM A R Z . — posiadaj aęy 
pierwszorzędne śuin.Jcbtwa 
pcsr.uUii.io posady do włijk 
szej firm y v jnl6jscu lub 
na |an;v ineił, wykonuje 
robo.y powozowe i cież*- 

w* Listy do Adniih: 
W ieka pod .,d y m a li . — 
__________________________lilii?
P R ZY /M E  obowiązki wy­
ręczania pan* domu w 1—k 
.... prncj w rodzinie inte­
ligentnej. Wynagrodzenie 
sl i  wn i. łoakawu (głosze­
nia ]ioc „W krótce" Adm: 
W ieku .______________  .1170. _
ftZkiWfiKI kierownik"! ab~ 
sc ,tjt. ezko>y państwo­
wej, poszukało . -d j — 
et pnl celnie przystąpi do 
spółki z spiecze” .om
hipoteka. Listy do Adm; 
Wieku pod Eaehowire". 
_________________ niflJ._
B Y Ł Y  mzednik oddziału 
rachunkowego W ydziału  
krajów  (•  i długoletni u- 
.zędnik opaiń ..11 iwy A

SPR A LI) A74 kamienicę pif! 
trawa- W.dno uokój, ku- 
.'I,ul,o Popt‘wi«r Krrywn  
. ! niUrTr.., liamar&tynow 
ski ej. _____  10711
P IA N IN O  lub Ji ideuien 
kupię okazyjnie. O ferty  :
podaniom wurunków >t< 
Ad:fńn. W ieku Nnwes i 
pud „dofoJTŁa". 204

SPKZElljiM serwie poitc- 
ianowy. Murarska 86, — 
dra 4. 11178

TR ZY  w ar* ta ty stolarskie | 
do sprzedania. Hnopkow- 
ska lt  "*70 I

(iLkiTt.nc N il O ł’ IŁA W Y  — 
obrazów 1 wyktiutóto artysty 
or-ułi in lr .g ig a le ro m  . . o .. 
Aieekii-ęo, Lw ów . el. ił 'S- 
karako i 14S-

j>ui-i p.rrtolii 
rogatku rnuliina pn ’
r.ażu,* 1 .le jar *  -.*g. fca 
la fy  pofutrn. u, :.nnu.-: 
tir. IWaPtifcU: Prunkcl, uiics 
Końeiu.s-/k* 1, 1. ł ł ‘ki.

P A R C E L A  >20 muŁm, u lica  - 
i, ioim , s”  /.oduiu r.a IW  

dolarów  y.ki.iK/.enia ntica 
Asnyk* 4, sklep. :y!ko u/I 
4 - i .  JbłP.i

O H U t l U  l o  ark«i'i i  oKreir
poleca 11

Karol Pa^zanda
Lwów Pańsbii 16.

rów i*  _/nyc«i

idkn. 11075

A(rB3S3fr<>W posy.u^uie 
|r r*pr^4itlaż.y obragów tanich 

na iłrow ineic; zarobek oko 
lo Lw ów , 8-£u Majo
*rs drr.wi 9, na lewo. 11169

lJUS2rKlUTK. «io fiłużąco;i 
f, dobre mi św iadectwami. 
Ilriinberc-. Kopt3rnika 17, ; 

) ) . __________________ 1H71. !

Ś ljU fcAOA do j
»>d hlyezm a, ^ dobremi 1 
św iadectwam i. Po toek iego i 
51, dr/.wi 3. 11166

IHJSZUKUJĘ osoby mlo- 
dej, zdrow ej, um iejącej 
rzyć. haftow ać «io ilwulc- 
tn ieśp dz.i?cka. ^ffloszenia 
WyHiiia/ishieffo 41), In t . 
VelezH i>ki. ________  11174. _  i

P R A C O W N IA  sukien — 
Drjsyjr.iio dziew czynki do 
Mank i. P rzy jm u je  wszelkie 
rr.boty po eonach umiar- 
kowanych. Łyczakow ska 15 
8nkohiw.sk n. 11093.

N A U K A
M A T E M A T Y K I,  przyrody 
fiz y k i, e ltcm ji (pomoc —1 
©czarniny — m atura) —- 
udziela profesor Anton ie­
go 7, f. p „  od go<lz. 3—3. 
_    11143 _

R U T Y N O W A N A  nauczy- 
©iclkn języka  francuskicco 
(Sorobne) przygo tow u je do 
matury. P iekarska 3. I .  p.

10763

R O D O W IT A  Niemka wyn- 
cza azybko niem iecki ego, 
konwersacji, koresponden­
c ji. Ceny niskie. L isty  do 
Adm . W ieku  N ow ego pod 
,.G w aran e j«“  11101.

R 0 Z M A I T £

A K U S Z E R K A  Lutkowska, 
nrzyjm u jo panie. Asnyka 
Nr. 9, drzw i 2, parter. — 

________________________10312_

P E R F U M Y  O R Y G IN A L N E  
franeuekie, wody koloń- 
skie kw iatow e, na wagę,
Soloen na jtan ie j E N IS  — 

karbkowska 6, (obok k i­
na ,,Lew “ ) . ________  11050

W Y K O N U J E  ładnie i ta­
nio kapy, firan k i, w yp ra ­
w y  ślubne, m onogram y — 
oraz roboty rielneliou , — 
madoira i spaehtel. U liea  
Zyb lik iew ieza  4, I .  p ię tro  
przez podwórze » a  prawo. 
_________________________ i m 5 _

A K U S Z E R K A  przyjm uje 
pa n i o ua czas słabości — 
W ałow a 27. Zadzwonić, — 
dozorczynl wskaże. 1*3018

A K U S Z E R K A  W AG NERO 
W  A  p rzy jm u je  panie na 
czas słabości. S O B IE S K IE  
GO 30, parter. 10017

1K  ON CESJ ONO W  A N  E —
przez M in ist. Kursy K ró ­
la , M odelowania i Szycia 
IIE L . W a R C H A ŁÓ W N E J . 
K O C H A N O W S K IE G O  10. 

K u rsy  dla pań na w ła­
snych m aterja laeh. Zawo­
dowym  z prawem w ydawa 
flia św iadectw . — Form y 
w ykonuję podług m iary  i 
fcnrnali. 10790

U C Z E L N IA  pisania na 
maszynach. K n rs 5-cio ty ­
godn iowy zł. 15 — Józef
M ichalski, Lw ów , ul. So­
biesk iego 12. 3681

S T E N O G R A F J I — w yiicw i 
darmo, listow nie, Redak- 
c ja  S tenografa  Polskiego, 
JYai*szawa, S zczygla  12. — 

__________  187

&J;U B L N T K a  f i lo z o f i i ,  — 
kyd., obejm ie lekcjo  za 
m ieszkanie z ewent. do­
płata. L is ty  do AdminiBtr. 
w ieku  pod „Sumienna**. 
_  __________  11163.

H IE M IE O K IE G O  wyuczam  
w yb iio . gruntownie, kon- 
worpaęja* sty listyka , lite- 
tątura^ ^  przygotow an ie 
g im nazjalnb. L is ty  pod 
ojLerm apiRt.V* do Adm in:
WfolrY. •*

1 4 H rs .. Hi ' SEKUŁA — 
przy jm u je panie. Gróde­
cka 49, I. p. 11636

P O S ZU K U JE  spólnika — 
% wkładom 8.000 dolarów, 
na korzystne kupno m ły­
na m otorowego w W o je ­
w ództw ie Lubelskiem . — 
Zgłoszenia: Skomorowski,
Lw ów , Cboraż.ezyzna 27 — 
Te lefon  16-22._______  11102 _

K R A W A T K I  napraw iam  i 
przerabiam . Tarnow sk iego 
3, I I  p.# na lewo. 11091

T O R E B K I damskie ekóTza 
no, jedwabno, dancingowe 
najnowszych kreacji w y­
konuje specjalista Ba­
rnach, plac Bernardyński 
N r. 3. 10382

A K U S Z E R K A  Dziurzyńska 
p rzy jm u je panie. U lica  
Szeptyckich 37, parter — 

10938

D ŁU G O LE T N I urzędnik — 
paree laoy jny, za jm u je s ię « 
pryw atn ie parcelowaniem  
m ajątków  ziemskich, — [ 
wprost na rachunek wła- i 
ściciela. Obejm ie adm ini- ! 
strucję m ajątku na czafl 
parce lac ji, porządkuje slnż 
bę dworską tracącej war- 
siat pracy % powodu par- , 
ce lae ji, Równocaośnio u- 
dziela  prawnych In fo rm a­
c ji w sprawach parcela-
cy jn yc li. L is ty  pod „ F a ­
chowiec*' do Adm . W ieku. 
_________________ 10694________i

PO S ZU K U JE  szycia eu- ! 
kien, b ie lizn y. L is ty  pod 
„T e resa "  do Adm. W ieku 
_____________________________10991
D O B R A  gospodyni poezu- 
kuje zaraz m iejsca za 
klucznicę, do dworu lub 
księży (najehętoiiej u ru­
skich) do doif.u. w m ie­
ćcie do dwu osób — lnb 
wdowca. Adres. K a z im ie ­
ra  H elsztein  (p leban io 
polska) D ydnia, — koło 
Sanoka. 10912,

S Z U K A  posady ekspedjent 
ki lnb kasjerk i od zaraz, 
•/.dolna siła z kilkunasto­
letnią praktyką, kaucję 
może złożyć. Łaskaw e zgło 
szenia pod „D z ia ł korzen­
n y "  do Adm in. W ieku. — 
_________________________ 11022 _ i
ON C lD iU G U E  pour Czor 
now itz (Roum aiiia ) uuo 
F R A N C A IS E  pour une 
file tte . 11 aut Salairo. La  
place est a prendre de 
suit.e. adressor bnroau 
Mnie M A R IE  N IE M C Z Y - 
N O W 'SK A » P la c  A kade­
m icki U. T e le fon  13-61. —
 ln37_
OSOBA in teł. — inająya 
praktytę bin rową kilkuna­
stoletnią, pisząca na ma- 
szynio, w ładająca ję zyka ­
m i, buchaltorka. z  bardzo 
dobrem i poleceniam i, po­
szukuje posady od 1 lu te­
go. L is ty  pod .JBcfc posa­
d y "  do Adm . W ieku. — 

11097

P O M O C N IK  H A N D L O W Y  
z działu korzenno — śnia­
dankowego poszukuje po­
sady natychm iast. L is ty  

od „K a z im ie r z "  do Adm  
■'ioku. 11086 t

E L E G A N C K IE  toa lety  — 
w ieczorowo, szy jo  bardzo 
tanio u sieb ie lub po do­
mach. L isty  pod „W ied en ­
ka k raw ezyn i" do Adm in, 
W iekm _________________ 11123 j.

B O N A  N iem ka, <lobrze po­
lecona, z  ukończoną szkołą, 
handlowa, poszukuje po-

K u p n o -S p rz e d a ż

KlU*lJi mlyu wodny do

K« MP-J5TN K oaatawę — 
<rebrm, na . -jó l.. oka- 
. ,-ji.ło sjimcih.—. Ól„wi i- 
8 19*0  *  ... p;  11162 _
6 ifLB i* K M A  u  Air. YNj4kf, 
a dwonut do i *  ml w yd  >wa-

• i  m rsj »< i  role —  
wy ndowni 1 nroadaony, 
lnb do odbndoi. r udatny

■t i'o nastąpienia W lado- 
■  »ló: Łv caabów Nr. 1* ■ - 
■klep it-Ianay. Kr7M

gtoo, gm.imn, wożona}i ; 
•OM rauęowai j , blachę 
r y ł ' , 5 u . i  ku. ił, wolne 
OK‘i,l i  kuciiiii., wolno —

?V°

l.OO-l -  AOOO D O LA R 0W  —  
wfoiylbypi do rentownego 
a bezwzględnie pewnego 
interesu, gdzie kapitał 
mógłby nyć #r zupełności 
zobazi-ieczony. Zgłoszenia 
pod „Modne" do Biur* 
ogłoszę. Sche.ora, Pasaż 
Hauemana. 1071

nkli.

f h ZY j M UJU śniegowce 1 
kalosze do n ap rą ..,. W y  
twórnia obaw ia Duszyński 
Z imornwiozn 5. -*0*3

sady, u łii' ci.ii i oj na w y- 
jazc L is ty  pod ^C ierpli- 
w a "  do Adin. W ioku. — 
  11182

iNTKL. liitynowona w y­
chowawczyni z bardzo uo- 
bromi ówiadcctwiiini, po­
szukuje posady do dzieci
Listy pou ..WarszawianKa' 
do Adm w  leku. 111*1

SZOFLR — MECHANIK, 
sawalor, .Os nknjo posa­
dy najoiiętiiiej prywatnie, 
wylaozrino „Forda". Listy. 
iod I. K  do Adniinistr: 

Wieki 111.W

w W/ ow. tai ...ip rlski ni, 
stanidawowskim lub :w o «  
sli/in. Pośrednikom zapła­
cę fakto ..ego, W . aaf- 
mann, Skała fZb. 1,1082
KOTO IYH.L i.jp ię ; .owy  
ty t Zgłoszenia listowne 

.  „l.,.)tooykl“ do kdro. 
Y ieŁn .    ’ U44. *

DO S P R Z E D A N IA  w  JaT 
rośli i  iu Ti- inoóó, która 
ląilepiU  sl« nadaje dla 

BP mai,orzy -  rzeżników

fdyk w obrębie 500 kro- 
ów, prawie w  centrum 

miast- niema ani jedne­
go snłndu .  jdlin. Real­
ność ta położona jest przy 
najgłówniejszej ulicy, a  
składa się z domu n iro- 
ranef o o 5 ubikaojaoh. —  

w ty o t-iej: korzenny —  
z wyszynkien , murowany 
magazyn, dnża wozownia. 
Parer la a dnżem ogrodcm- 
sadcm, około 5.001 ...etrów 
,  w. ZgłosŁoi.ia: Chrześci- 
jańslca Spółka Handlowa 
Jarosław, ni. łliclziusc 
Nr, 11̂  196

RFJAjnrlOSO do sprzedania 
oook .abryki Merkury — 
8 dljikneji ■ rolne sad. —  
ogród, s i ln ia ,  wozowuia; 
DOM ’ ’ ’
kr; 
pokój
Bj rzudam z powodu w y ja ­
zdu, — Donn bliBko.dwoiva 
gl wnugo z ośmiu ubii.a- 
cji, niowykojiezony. zumie 
nię lub gotówka. W iado­
mość: D r Mayer, Kościu­
szki 9, I I .  p„ od 4—5. — 
_________________________ llutni.
K U P IĘ  Bkłodanu nżywaue 
kizeselke dziecinno. Podać 
uene pooi .Krzesełko" do 
;Yd: i. V i ikr ________11158.

■IKAZJA1 Meble storoży 
tno or.iz nowsze wszoikie- 
4?o ro/Ozaju tanie sprzeda­
je  Lipper, Kope-nika 17. 
  11206
P ia M N O  marki „StingliP 
oknzyjjio do sprzedania; 
Ołiorażezyzni- 2S Matwi- 
jowsl. i H201
S V i '. '  F.N t A jasionowa — 
jadalnia dębowi , salon 
uahoniowy do sjirKinlania 

Uhoraiezj zna 29, Mntwi- 
jowski. 112UC

F O R T E P IA N  iub pianino, 
kupię zaraz. Gotówka. 
Nowacki. Pańska N r 17. 
_______________________  11184
SPR ZED AM  okazyjnie — 
haki poeynkowono na wę­
dliny inb mięso. Zgluszo
nia: Monopol Spirytusowy 
S_ajnoe)iy 2. 11195
K A S Ę  N A T K IN A L  olek- 
tryczna \v dobrym slanio 
sp’*/i »in inż Piotrowski — 

l Pański 11. ___  ■ _  11179
HO 8PRZEI>A iN :A  motor 
.. Avans“ ,2ó .UP. ZgTos/.. 
lia ■ i-j.l<1ivilr .-poczta: oba-, 

raz, -Kerez1 wiek Mnla, 
Stanisław KicWn-s. 11177.

8K 0B ZAJĘCZE, etó 
rob u brań , r z e c zy  __ i. 

i ty  eh  p ls r e  w i i d k a ­
ca; je s te  a 

p u n k tu a ln ie . G rw srtcrn  n l. 
ia ń s l lt.

FORTEPIAN krzyzo ry, —
d o L ry , sp rzed a , .ani« lnb 
d i d o p ła ta  p r z y jm ę  p ia n i­
n o . K o ie r n tk a  26. v ivt"

1 — i r  Ś k ie n ia i aki 11047

TCltKBKJ . damskie na.< 
modniejsze i m o n ż p  — 
v,i ei EudoK Finki; «  
Legionów 21 (Hotel Hristoll

IR A M A T I" ,  ezaie iJitwe 
bne, bielizna, koła .one
k* iii* iki, pu low ery — 
w w ie lk i - 1 w yborze a j Id  
n ie j Ru dolf F lW r .  I^gjH 
nów 21 (lin ta l Rriatol.i. -

P E ItF U łE Y  , i kiBEnetykti 
t.nneiińóii poleca i_ ia i_  
B taniości firm a  Kudoł 
Fluhr, , .o glon ów tl. (B -  
te l Bristol). 20
FO R T E P IA N Y  -  P rA N l  
N A  wzywane ku ł M  
gotówkę „MouiuBzko" al: 
Zimorowiear 1 lłWfi

, 1 złotyk o s z t u je  k a ż d a  r e p e r a c ja  z  o i n l -  

c z a  s t a r a n n ie  w y ł  o n a n a  t y !k c

U  M A f iU L A
K O P E R N I K A  14

| i aprzęi-lw kina Kopernik.
S5

K U P IE  doir nadajacy a -  
na sklur z g , un m lub 
bez gruntu w Wsehodii ej 
Małopolsco, upił i cenę 

—  przęsła Dnman, poczta 
s, Rajcza, Małopolska. 182

F O R T E P IA N Y , pianina -  
fisharmonie i  m wie Jak 
nowe, na rośne ceny, — 
zawsze na składzie Sprze 
daje, niH'ni»- Pańska 21 — 
I, p. an ik. llMf.

U R ZA D ZF WIĘ  Bklepn ko- 
rzenneao i lodownię, Wnio  
sprzedam. Wiaoomość — 
Karpińska- Kleinowska ■», 
U l .  p__________________ 11042
K U P IĘ  -robi o iii  J2 osńó 
okazyjnie, tylke w do­
brym manie. Listy pod 
.Srebro" do Adm. Wieku  

1091

R A D IO  A P A R A T  prawie  
»ow y  do aprzedanio. 1*. 
formuje tclef. 15-80 M H i

o A L A L N Ia  modm_ ocuacó 
nie ao nabyeia. Lippę — 
Kooeinikj 17. UM7.

K A M IE N IC A  dwupM rpon. 
nowa, kemfort, sklei 
wolne m ieszkanie okotiaa 
kościoła E lżb ie ty . IMm 
5 u b ikacji, a jn ia. ogró 
lek- ul. iadiiwnieko. Doro 
7 uniku *ji, 550 tęzn l o g r  
du, koło s ac ji Z im .ia wo­
da. Dom, 8 ub ikacji, staj- 
nia, stodoła, pół mcrgi. 
rgn*du w  M -ciskacl — 
Don., 8 u bikacji, 450 aażu' 
ogrofl i  w  T i  usl swcu — 
Parce la  100 sażui ut. !•>' 
cerska, sprzeda Skomorow 
slii. Ciioraiczj zna Nr. 27.

11W1

Łińcuszii z 14-karat. złota od zł 10 50 
Gut^rman. Sykstuska 14

W Y D Z IB R Ż  A W IE  ewen tu 
nlnio Hprzcilam nn fciam ię. 
K ordeck iego  3S. 11088__
O R Y G IN A L N E  S ingera  ~  
m aszyny kraw ieck ie i sze­
wskie lew o ram ieunc, po- 
łoeam okazy jn ie  bardzo 
tanio. Ltiouard W anko, — 
mechanik, nl. K rakow ska 
N r. 16.____________   16S80__

W 1 LLA  do sprzedania — 
lub w ydzierżaw ien ia  w ką 
pie low yn i m iejscu, urzą- 
ozen ie na zim ow y pobyt; 
9 pokoi, nadająca się na 
pensjonat. B liższe w iado­
mości m iędzy 1—3, u go ­
spodyni, Rycerska 33. I .  p.

mm
SPRZEDAM  kilka ton — 
•suchego, rębanego drzewa 
opalow ego. L is ty  do A de u 
w iek o  p')il ..Thik“ . itló?

S P R Z E D A M  realność mu­
row ana blachą krytą.
18 ub ikacji /. tego  3 po­
ko je i kuchnia wolne,
5 m inut od trauuv..,ia. — 
L is ty  pod „O kaz ja  bR8t’1’ 
do Adm . W ieku . ) 166

K U P IE  dom z ogrodem  o 
trzech do c z lo ry  eh w ol­
nych pokojach 7,. kem for­
tom, Łiu iy do A dm in islr: 
\Viokn pod ..Dom /. og ro ­
dom ". 1b4W

1 JRZĄD/AjN 1E  sklepowe — 
kupię L is ty  pod „U ria  
łlzcnro'4 do Adm. Wieku^ UlfH)
P A R łiF iL A  narożną obok 
U. domu Techn ików , y.u, 
?fltt dolarów  do spv?*odania
W roi i ■.) w^ił u 16. I i .  ifiękr o 
d rzw i VI
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06OBNY pokój, komfort, 
i&ft 2 panów (pań) ©went. 
z esęśeiowyiu utrzyma- 
&tafa Saymona OkólBklego 
a. OT. p. na lewo. 11118

MŁODSI małżeństwo poszu 
k«Je snieszknitia. dwupoko- 

a kuchnia na wa- 
■pcuLftęh wodlo umowy. — 
g ło szen ia : W ytwórnia bi- 
; nłprj;. ł,yv'/r.kowskn SI.i.U»r»
J9WA pok«jt* mnoblowari© 

ł-go lutego do wyoa- 
Obertyńsku 7. drzwi .• 

r. I. y. ‘ 11061 |
i NTBŁ, bezdzietne malców j 
*ó?ro poyzuknje pokoju i
3t kuchnia otl gospodarza 

rocznym czynszem, nie 
daleko dworca głównego 
Lanka w o zgłoszenia Autó- 
ti-I Orliński, poste restante 
i 'wów 2. 1101)7

r t a i a n  e posaku Bsiddy.

P O H U K U J E  2—o pokoje 
w*3SO pomieszkania w oko 
!;f?y i v .  dzkdm cy Znpin- 

dwaletui czvu»z, Ludy 
ir-ail L . T . <iił AUminićftr: 
'A irkn . llłbff*

J ’0l Ml-ES/jiv A  k i U dwa Juli 
iM F  pokoje z  kuchnią —
' ś l iw i e  z kojniurteru. sin ; 

•ihyiŁletnicni ezyn&znm 7. gó  ' 
•y puszn kiwane. flgłieązo- 

nja do Jollesuwoj —* u lica 
*1 o"inan a U il. 11*052

•Ó 41A W Y NI szuka po­
tu jjn od' gespminrzu, —- 
ł».y*3ifc % isóry wedle urno- 
*y. - Listy oed „Dolary** 
do A ćm . W inku. 10570

B f$ C IO  T O K fW O W L  (ino- 
jki i. piętrze, — 

y. pianym kiiiulWtoń), od /ftrvi,3 -do wynajęcia, oko- 
U t;-a ulicy >ą blikiewieza.
W*« t*łj n k i t»jv.y atę pn e. Zgło- 
-/Ofij/Ł _ do A dtn ilustracji d̂-ził-upika szyfrą - —•
.U*!irszkaoV ' /yklikiewi 

' lOMif.
1 'I. r. 0,7 k d u?,;i :j> żn» k ee łi- 
i\u, i Lidzie/ (i Wbbnto po- 

»P;ś kaw ale fAk i u m eblowa 
•i?. -sucho. 'sir-m-i/ne. uli- t-y. 1-LHcw^b v:«* l.wowk* do : ' ZghŶ euui:
f}icPii^was 3 >v<du‘bve'/v ui, 
SiObfejfi.wir/.u cC . ' 264
i/ L - fe j krt i', a ?, kom-u t.' Asnykn 
HO *̂7"',̂ JlilÓ.M'1 a‘. W itlliOlHOrfć: jlhr.̂ si’ i>: i Mktea-oiu.' Ulw.?

Si^iiia- Bw4d Ba »fC!u (barnia) pocldada jesl < -becnic 
g-runtownemu oanowieniu.

i.:m~27. Kalus'/, tlin t".tf stwczt!^ {<>21.
VI > ditia) i jM in  y . r -V

- i - N f i U K S ,
Wydy. al i^ vvm to «y  v Kaliiszn ro; p'óujt rtiulej- 

■y^tri ł;oiU<!irs^ u;-1 |jó.vslę racljrn strza z puborami 
.'jiiC'on;rr:iJS''!'',ł' • . 'inu fe lw inrych  (rnipy dzics'ątej, >c. ć-bc'1 Jlj; ' . . . *,. * ; ^

. . W y m o g ?•!
?.t Ni; (.L-żc-kroczouy 40 rok życia,
?) V\ j ’ lts z (:< )c «ł'c  ś ;w ln  j  •/, ukotlcżotia szkolą  

ji3i;diowa, liih krrsa-ia’ buclialteryjtiymi
>.) Nayi-iit cV- uwulumia praktyka przy wiadzaSli 

srti!'ioT/.ąd(m.-ycli. lub państwowy eh, 
t) uby v. atLl.srwo polska;, 
ó) nj^tos lakowane 'lżycie.
Posada zostonit nadana prowizorycznie, zaś po 

i oka Lienay.aitoJ służby, może nastat 4 stabikzacia.
Podani;: wlasno.ęcatrie napsane, do których 

v tao się doiaczyć 3 zł. z tytułu optati adtnfttistra- 
- iPćj naie/y wnos.ć do Wydziału powóatow naj- 
iałej do dn:a ,tl s ty c  n’a br., po term ’nle tym wnie- 
s.cwe nie beda rozpatrywane. ? 58
___________  Komisarz rządowy.

i  ,ri a to w H  sław ^

Dla zd row ia  i z i e c i !
onez-powagi lekarskie alecany.

HAYA J te y
IttU lEN lCZW ii -

d. iismow!«lii)ii«ci

O L L A99.
PREZERWATYW

,,pW .^-‘ jodyoa latulr 
jae i niedościgniona 
murka światowa, do 
wodniouo zim elna T »a  
rann3a z i I oidą szt j  
Łę Cen”  apreedn::.. le 
tajlłeznej i tu Jn:
Nr. 1211' doi. om, (».( 
Wr. ly.n t ._ ,  Ni>. i«n, 
l.yn «

Tysiące podziękowań ! oŁUaUownictw«ti!
DlatefO łąd«6 oaltiy wszędzie tylko PUDRU HAYA 

Do ubydi *e «uytłkkb ipttkach i dro£uayi£ii.
m*,uum*M (M**y ikład wytyCcowy ------

S * H  A Y j  Aptekarz, n«y ,

is im  i  nm
ar.:nk! 1204O o ’ o d  ic

Nalp#ytość potiztoirtś oi.Iaconc
j  AGIFLIONSKA 26.

L O K  A l i  fron tow y óu od ­
stąpien ia. W iadom ośó — 
Horm on, f§tr. ZoCji 15, — 

11114

M IKSZKAM IB  2->  ̂ poko­
jowe, kuchnia, komfort — 
poszukiwane 2-letni ezynsa 
«  póry* L is ty  do Adin in . 
W ieku  pod „B e z  p<K5rednl- 

11205.

DO W YNA;nOClA «  poko­
je  a kuchnia, «  ko iu for­
tem. Lw ów , BopcUnówk* 
Nr. 8, kolo tram wajn. —i 

. 1116S.

B O S Z U K ir jĘ  pokoju  i ku 
chni za 2-letnim czynszom ; 
w prost od grospodnrza:. — 
po4 rodulctwo ui ow y kluczo­
no. Ghiffer. Sobioskiotfo ?8 
I C . p . _________________ 11165.

PO,KOJ z niekrępiijooem 
wojśoiem  dla żydów  akatle 
m iko w od X lu tego. Ulica 
Łyczakow ska 10, I. p. — 

11190.

l*OK0J kaw alersk i h ga ­
zem, woda i św iatłem  do 
najęcia. U L  Listopada 10, 
1. piętro. W ip  jomo$ń u do 
zorcy  11176.

WYGODNE UŁuioszczeuio 
k u trzym aiiiem  dla pa­
nienki % dobrego do/nu —. 
p rzy  intel. po lskiej rodzi­
nie. Dłu KOSKA 37. I .  p, — i  \m\.

P O S ZU K U JE  pokoju ume- 
M owanego, riiokrępiijącego 
od sehodóiY, centrum. L i­
s ty  pod „E ksport’* Adru: 
W ieku. 11169.

PO S ZU K U J  EM  V w  cefó 
tram  dw a lub trzy  duże 
pokoje bex m eb li na biu­
ro; czynsz wedle -umowy. J 
L is ty  pod ,.Zwj;izck‘ ‘  do 
•Ądm . w iek u . ‘1118H.

LO K  At. na pracow nię lub 
w arsztat s^raz do w yn a ję­
ciu. Asnyka 7. W iadom ość 
u dozorcy rv 1U60

PIC (IN  TO  W Y  gab inet i sy 
pialniu , sty low o umeblo­
wane (dyw an y  perskie) — 
przedpokój, łazienka. — 
ewentualn ie w ykw in tno if- 
trzym naio, bezdzietnym  — 
zam ożnym , w yn a jm ie z ie­
m ianin. L is ty  do A dm ia : 
W icku  pod „ ”Pienv*w!t>r2Q- 
dut*“. U176

DU ZĄ salę oddam, uada- 
Jąea się na daooingi, z »  
ba wy, weselu, kom pletnie 
urządzona. Itenner, r»ltw* 
U.nj t B rzesk ie j 1. 11092.

S DIJŻF. stonoczno po ko Ja 
l kuchnia, w  parterze, — 
św ieże pow ietrze do wy aa 
ję c ia  ta dwuletnim  czyn­
szem . W illa , Częstochow­
ska 19, w iadomość od 3—0.

10219

U NliCW  A ^.N tAM  indeks -A 
n « nazwisko Janina W y ­
socka, zgubiony dn ia 20 
maja r. 1926. . 11120

1*0.SZU K,U Jl‘j się 2 pokoje 
z kuchuti!, z. fconiforteni. 
Zgłoszenia listowno pod
„Szybko*' do Adm. W ieku  
Now ego do duła 31. ety­
czni a i* 11156

U O KOJ kawalerski umebio 
wuny. elektr. dla solidne­
go {inna zaraz do w yna­
jęc ia . Wiadomość: B a jk i 7
u dozo cezy ni. 11157

45 rA U  U O K OJ dla 2 uka- 
domrkuw, umeblowany — 
z. listugą przy  intel. rodzi­
nie zaraz do w ynajęcia . —• 
P ianino do ćw iczeń. L i» t v  
pud „r.yczjłków*- cU> A d  u*: 
W ieku, •______  11159.

1—2 B O K  O JE , kuchnia — 
xa rocznym  czynszem po­
szukuję, L is ty  do A d  min 
W ieku pud „Kocfctty“ .

U N IK W  A ZN TAM książecz­
kę wojsknwa — wy do u# 
przez I*KU . w Z łoczow ie a 
zgub Kinu w  kw ietn iu  1926. 
W a sy l FTujwaś — roczni k 
,1698. zam. w  Sc-kctówee — 
kolo Ożydowa po w. Z ło­
czów, ł.i?M

WrD(J\YA w śriHinim win­
ku, intel., aympatyczaa — 
tagoduegłi usposobienia — 
poszukuję nu tej drodze 
towarzyszu życiu do lut 
t>9 w celu mutr. LaskaWo 
zgłoszenia nadsyłać — K. 
Fąwtowsku. Zawadka. - 
Kałus/,. - >l 26fj,

j STARSZY .kawaler, wyż­
szy urzędnik państwowa-—;
ma Zamiar ożenić s ię ’ ze 
s ta rcu  panną, brun(dku, ’ 
do -t lat. pożądano są 
starsze nauczycielk i i u- 
rzędm ezki. Cblpowledzl o- 
czekuje się do końca sty­
czniu br. Adres: do Adm; 
W icku Now ego pod „D o ­
b ry  mąż“ . J UUJl /

l  U D K ItK
P K Z E C IW

•0 3̂£śŁ,5r i  ̂ 3tas 
jest KONIAK

M A R T E L L

najideala  ejsze i n a j t a ń s z e  
- ó św ie t le iłie .

LAM Pa  n a f t o w o , ż a r o w a
przpnosi.a, r»iającj do oświ; tle i. 
m ejzlr ń, lakoteż plat;6*v — polec i

„ L jT ^ M E S IN * *
L w ó w , •» » e  M ',r j i ,c K i I. 4 . 
P n vb «ry  do wszystkich systfj.udw 
lam r naftowo żarowych, 1 IV0J

ryczałtem.
Unikiem SoóikS druk. ..Prasa" L w ó w .  n i .

' W y dawca 
Sokala j, 4.

.W ick New y’*, Soółka wyd#wnic«o.


